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273 milioOy p·odpisów 
złożono już pod A pelelll SztokhollllskiID 

Kpmunikat Stałego Komitetu 
Swiatowego Kongresu Obrońców Pokoju ---------· GENEWA (PAP). - Stały Komi­

tet Kongresu Obrońców Pokoju do· 
ręczył przedstawicielom prasy komu 
nikat, omawiający dotychczasowy 
:przebieg akcji zbierania podpisów 
pod Apelem Sztokholmskim. 

Komunikat podkreśla, że o Apela, 
z którym w dni.u 19 maJ:ca br. wy­
stąpił w Sztokholmie Stały Komitet 
światowego Kongresu Obrońców Po 
koju - d~iś mówi cały świat. Apel 
ten domaga się bezwzględnego zaKa 
zu broni atomowej, ustanowienia 
ścisłej międzynarodowej kontroli 
nad przestrzeganiem tego rzakazu o­
raz uznania za zbrodniarza wojenne­
go tego l'ządu, który pierwszy za· 
stosuje broi1 atomową. 

Wybrzeże Kości Słoniowej 50.000 
Kuba 400.000 
Dania 100.000 
Egipt 12.000 
Irlandia 1.200 
Ekwador 20.00Ó 
Hiszpania (emigranci) 284.995 
l.'.tany Zjednoczone A. P. 1.350.000 
FinlandJia 616.248 
Francja 12.000.000 
Wielka Brytania 790.277 
Francuska Gwinea 10.000 
Górna Wolta 50.000 
Holandia 229.067 
Węgry 7.500.000 
Indie 127.389 
lran 25.000 
Islandia 5.000 

Forto-Rico, Turcja, Unia Połudnfowo 
Afrykańska, Vietnam, które nie na· 
resłały jeszcze swych sprawozdań. 

Akcja zbierania podpisów pod 'Ape 
Iem Sztokholmskim - podkreśla ko 
nnmikat - ogarnia cały świat i 
kontynuowana jest obecnie w prze­
szło 75 krajach. 

Gdy weźmie siię pod uwagę, że w 
większości wypadków tylko osoby do 
rosłe wypowiadały się w sprawie 
Apelu, przyjąć można, że dotych­
c.<.as zcbranę podpisy złolllne zostały 
w imieniu 600 milionów istot ludz· 
kich, tj. w imieniu około jednej 
czwartej ludności globu ziemskiego. 

Pod Apelem Sztokholmskim zosta 
ły złożone podpisy ludzi z różnych 
):rajów, ludzi o różnych przekona­
niach, różnego pochodzenia i róż· 
nych wyznań. 

Przesyłamy pozdrowienia wszyst· 
kim tym, którzy złożyli swe podpisy 
i których wysiłki stanowi!! wkład w 
walkę o zakaz broni agresji i maso­
wej zagłady, jaki! jest broń atomo­
wa. \Vzywamy do kontynuowania i 
rozwijania akcji aż do osi~gnięcia 
celu. Zakaz bl'lo.ni atomowej stanowi 
podstawowy etap na drodze do od­
pręzenia sytuacji międzynarodowej, 
odprężenia, dzięki któremu pokój 
świata, obecnie zagrożony - może i 
powinien być ocalony. 

Komunikat podpisał prof. Joliot­
(.;urie, przewodniczący Stałego Ko­
rritetu światowego Kongresu Obroń­
ców Pokoju. 

ratyfikował jednomyślnie 

układ o granicy na Odrze i Nysie 
BERLIN (PAP). - Parlament 

Niemiecki.O?j Republiki Demokratycz· 
nej na 18 posiedzeniu plenarnym w 
dniu 9 sierpnia br. jednomyślnie 
uehwalił ratyfikację układu w spra­
wie wytyczenia granicy polsko-nie­
mieckiej podpisanego w Zgorzelcu 
6 lipca br. 

Wniosek rządu NRD w sprawie ra 
tyfikacji układu uzasadniał podsekre 
tarz stanu w Ministerstwie Sp1·aw 
Zagranicznych NRD - Ackermann. 

Ratyfikacja układu z 6 lipca sta 
nowi dalszy etap na drodze do lep· 
szej, pokojo\~ej przyszłości, zap<>­
czątkowanej dla narodu niemieckie­
go przez zwycięstwo Armii Radziec­
kiej nad faszyzmem hitlerowskim. 

Historyczna przemiana w dziejach 
l':lrodu niemieckiego - powiedział 
Ackermann - byłaby nie do pomy­
~lenia. bez wspaniałomyślnej pomocy 
Związku Radzieckiego i Wielkiego 
Stalina. Pokojowe stosunki i przy­
jdń Polski i NRD, to cios dla impe 
rialistycznych podżegaczy wojei:i­
nych i dla ich zachodnio-niemfockich 
; z..chodnio-berlińskich pmnocników. 

Po PTZemow1eniu wiceministra 
Ackermanna, wiceprzewodniczący Iz 
by Ludowej Hohmann odczytał wspól 
ne oświadczenie wszystkich frakcji 
parlamenta111ych w sprawie zawarte 
go układu. 
Układ niniejszy - głosi m. in. 

oświadczenie stano\yi poważny 
wkład w dzieło utrwalenia pokoju w 
Europie i wzmocnienia obozu poiw­
ju w jego walce przeciw nagonce wo 
jennej i przygotowaruiom wojennym 
imperializmu amerykańskiego. 

Izba Ludowa - stwierdza dalej 
i:iświadczenie wszystldch frakcji -
wita układ o wytyczeniu granicy nie 
miecko - polskiej jako 11istoryczny 
punkt zwrotny w stosunkach między 
obu narodami, jako wyraz konsek· 
wentnej pokojowej polityki rządu 

Niemieckiej Republiki Demokratycz­
nej. 

Izba Lutlow a Niemieckiej Republi­
ki Demokratycznej wyraża wdzięcz· 
ność rządowi Związku Radzieckiego, 
którego przyjaznej pomocy naród 
niemiecki zawdzięcza wielkie perspek 
tywy nowego życia narodowego. 

Izba Ludowa dziękuje rządowi Rze 
czypospolitej Polsikiej, który, mimo 
gorzkich doświadczeń narodu polskie 
go, swym stanowiS'kiem wobec Nie­
mieckiej Republiki Demokratycznej 
dał wyraz rosnącemu zaufaniu d~ no 
wych, pokojowych, demokratycznych 
Niemiec. 

Naród niemiecki we wszystkich ezę 
sc1acn naszej ojczyzny - kończy 
cświadczenie - zrozumiał; że jego 
interesy narodowe mogą być bronio­
ne jedynie drogą polityki pokoju i 
przyiaźni ze Związkiem Radzieckim, 
z krajami dem.okracji ludowej i ze 
wszystkimi pokój miłującymi naroda 
mi. 

Po odczytaniu powyższej deklara.­
cji odbyło się głosowanie, w którym 
układ z dnia 6 lipca 1950 r. został 
jednomyślnie ratyfikowany. 

Francuska de legacja 
handlowa przybyła 

do Warszawy · 
WARSZAWA (PAP). - Do War­

szawy przybyła francuska delegacja 
handlowa w celu zawarcia now<lj u­
JMWY handlowej z Polską. Delegacji 
francuskiej przewodniczy p. Chri· 
stian Auboynau, dyr, dep. w Mini­
sterstwie Spraw Zagranicznych. 

Delegacji polskiej przewodniczyć 
będzie dyr. Dep. Traktorów w Min. 
Handlu Zagranicznego dr. Aleksan.­
der Wołyński. 

Po upływie trzech miesięcy, pod­
czas których trwała :ikcja zbierania 
11odpisów - przy czym w niektórych 
krajach dopiero rozpoczyna si{' Ql\a 
- pod Apelem Sztokholmskim 1>:> 
c·zień dzis.iejszy zebrano ogólem 
273.470.566 podpisów. 

}~~l}i~ 1d!H~~J Zwiększoną produkcją walczvmy o pokój 
~h!~a Reunir ~2:gggl i pomagamv naszym bracio111 W Korei 

Komunikat podaje, że wedlug do­
tychczasowych danych ilość podpi­
sów pod Apelem w poszczególnych 
krajach przedstawia sil! nast<;>pująco: 
Albania 620.000 

~)~~::··R.p.Luduwa ,Jf!i GÓRNICY KOPALNI IM. I. WIECZORKA 
Alger 266.000 
Niemcy Zachodnie 2.000.000 
Niemiecka Rep. Demokr. 17.046.000 

Rumunia 10.046.670 
Saara 2.600 
Senegal 25.000 inicjują 

dla 
zobowiązania produhcqjne 

Argentyna 1.000.000 
Australia 50.000 
Austria 578.578 

Sudan 30.000 
Szwecja 250.000 
Szwajcaria 150.000 walh$ o pokój wzn1ożenia 

Belgia 153.MO 
Burma 1.000.000 
Boliwia 20.000 
Br~zyfo 600.000 
Bułgaria 5.801.346 
Kamerun 22.000 
Kanada 300.000 
Chile 50.000 
Chiny -14.000.000 
Kolumbia 50.000 
Korea 5.680.000 
Costariea 4.000 

Syria 60.000 
Czad · 16.500 
Czechosłowecja 9.500.000 
Triest 50.000 
'Jun is 50.000 
Związek Radziecki 115.275.000 
Urugwaj 50.000 
Wenezuela 12.000 

Do powyższej listy krajów doda:l 
i•ależy takie kraje jak: Ceylon, 
Cypr, Indonezja, frak, Meksyk, Ne· 
pal, Nowa Zelandia, Pakistan, Peru, 

KATOWICE (PAP). - W więlkiej 
sali cechowni kopalni im. J. Wie­
czorka zebrała się w dniu lO bm , 
tysiączna nzesza górników tej kopal 
ni, przybyłych tu wraz ze swymi !O 
dzinami, aby dać wyrarz swej twar­
dej i nieugiętej postaw.ie wobec nie 
cnych planów amerykańskich pcdże 
gaczy wojennych, którzy dokonali a­
gresji na Korei. 
„Zwiększoną prodgkcją walczymy 

Obrady Plenum Zarzqdu Łódzkiego 
Związku Młodzieży Polskiej 

o pokój i pomagamy naszym bra­
ciom w Korei" - głoszą olb::zymie 
transparenty. Za wielkim stołem pre 
rzydialnym zasiedli najlepsi lud.zie 
kopalni - bohate:·owie socjalistycz­
nej pracy, przodownicy -;- Paweł ł'i 
lak, Alojzy Sajdok, Andrzej Piwo­
war, Konrad Kula, Alfons K:-iapek, 
Jadwiga Cecheliu~z. 

W dniu wczorajszym l'ozpoczęło 
SV\łó obrady plenarne posiedzenie Za 
rz~du Łódzkiego Związku Młodzieży 
Po~kiej. W ob1·adaeh wzięli udział 
pm~wodniczący dizielnic ZMP, przo­
downicy pracy i racjonalizatorzy 
ZMP-owcy oraz przewodniczący więk 
szych kół fabrycznych. 

W skład prezydium weszli: 1) 
przewodniczący Zarządu Łódzkiego 
ZMP, Bolesław Kopersld; 2) sekre­
tarz KŁ PZPR, tow. Kuliński; 3) 
komendant ZH.P. Albrecht; 4) zastęp 
ca kie1·ownika Wydziału Agitacji i 
Propagandy ZŁ ZMP, Janowczyk; 5) 
członek Rady Naczelnej ZMP - Li­
pińska; 6) kforownik Wydziału In­
struktorsko - organizacyjnego ZŁ, 

Na sali zrywa się grzmot okla­
sków. którymi zebrani witają wcho­
dzącego na mównicę czołowe:;o przo 
downika pracy Pawła Filaka. 

„Towarzyszki i towarzysze - mó 
Obrady zagaił przewodniczący :t.;a wi wśród głębokiej ciszy Paweł Fi­

rządu Łódzkiego ZMP, tow. Bolesław la.k - wiem, że przyspieszając wyko 
Koperski. nanie Planu 6-letn.iego biorę bezpo-

średni udział w walce o pokl1.j i po-

Chabclski; 7) kierownik Wydziału 
Młodzieży Robotniczej ZŁ, Stefań­
ska; 8) I sekretarz Podst. Org. Par­
tyjnej Uniwersytetu Łódzkiego 
Salwa. 

Referat o aktualnych politycznych magam braciom w Korei, walczącym 
i organizacyjnych zadaniach ZMP przeciwko amerykańskiej agresji. 
wyg~osił kol. ~habelski, po czym na Chcę, aby pom0c ta była jeszczi! bar 
s9p1ł.a d~s~USJa .nad ~·eferat~m, '".' dziej skuteczna, a mój wkład w dzie 
ktoreJ wz1ęh udział m1.ędzy mn:ynu Io pokoju jeszcze większy - dlatego 
kol. kol. Przy?zewsk1, Borysiak, dziś ja, Filak Paweł, rębacz 1>rzodll­
Salwa, Al~recht i Kowalcz~k. . rwy kopalnt „Wieczorek" wraz ze 

p~l~zy ciąg obrad nastąpi w dnm swDją brygadą podejmuję zobowią-
dz!SleJszym. zanie wykonania pJanów m\e~ięcz-

W alka o zaszczytny tytuł 

najlepszej prządki w Polsce 
Uchwały Głównego Komitetu WspołzowodniclWa Pracy Przemysłu Włókienniczego 

W siedzibie Zara. Gł. Zw. Zaw. 
Prac. Przem. Włókn. w Łodzi odbyło 
~ię posiedzenie rorz.szenonego ple­
num Głównego Komitetu Współza­
wodnictwa Pracy Pmemysłu Włó­
kienniczego. W obradach wzięli u­
dział praedstawiciele Centralnych Za 
rządów i Zjednoczeń Pmemyslu 
Włókienniczego. 

iPo podsumowaniu dotychczaso­
wych osiągnięć ruchu współzawod­
nictwa pracy w przemyśle włókien­
niczym w ciągu I półrocza br. rzebra 
ni omówili rzadania na najbliższy 
okres. 

Ruch współzawodnictwa. wśród 
włókniarzy ma. szereg sukcesów. 
Dzięki masowości ruchu, który w 
chwili obecnej obejmuje około 66 
proc. ogółu zatrudnionych, uzyskano 
dość zna(!zne podniesienie wydajno­
ści pracy, sięgające w poszczegól· 
nych branżach od 2 do 8 proc. Rów­
nolegle wzrosły też przeciętne płace 
robotnicze: 

Ruch współza.wodnictwa. pracy 
przyczynił się do przedterminoweJ 
realizacji. półrocznych planów pro· 

dukcyjnych oraz do wzi-ostu pozio­
mu bytu materialnego szerokich 
mas. 

Drugim dodatnim objawem, spo­
wodowanym przez rozwój ruchu 
współzawodnictwa pracy jest znacz 
ne podniesienie się jakości produko­
wanych towarów. Np. w przemyśle 
bawełnianym ilość towaru I gatun­
ku wzrosła. w ciągu I półroc((;a br. o 
7,1 proc., w przemyśle wełnianym o 
4,8 proc., i osiągnęła w czerwcu br. 
b. WYSł>ki poziom 90, 7 proc. W prze­
myśle lniarskim ilość towarów I ga­
tunku podniosła się z 90 proc. w sty 
ezniu do 92 proc. w czerwcu br. 
Najwięcej miejsca w dyskusji po­

święcili uczestnicy obrad omówieniu 
sposobów dalszego podnoszenia ja­
kości produkcji. Stwierdzono, iż na 
dalsze podnoszenie się jakości produ 
kcji prrzemysłu bawełnianego może 
i powinna wpłynąć lepsza pral:a przę 
dealń, co spowoduje leps;ze pod 
względem jakości wyniki pracy 
tkalń i wykończalń bawełnianych. 

W celu podniesienia jakości pro­
dukcji przemysłu bawełnianego po: 
stanowiono ogłosić ogólnokrajowy 

konkurs o tytuł „najlepszej prządki 
przemysłu bawełnianego". Ustalono, 
iż konkurs obejmie swym zasięgiem 
wszystkie prządki przemysłu baweł 
nianego w Polsce oraz te z tzw. „po 
magaczek", które za pośrednfotwem 
grup związkowych zgłoszą, swó.i u­
dział w konkursie. 

Gł. Komitet Współzawodnictwa 
Pracy w Przem. Włókn.. docenia.jąc 
wysiłek prządek. które pracą swą 
przyczyniają się przede wszystkim 
do podniesieni.a jakości produkcji, 
przeznaczył na nagrody około 2 mi· 
lionów zł., przy czym nagrody indy 
widualne na terenie poszczególnych 
zakładów wynosić będą od 5 do 15 
tys. zł. Uzyskują.ca zaś najlepsze wy 
niki prządka w s·kali ogólnokrajowej 
otrzyma , poza clyplomem i nagrodą 
pieniężną, zdobytą, w swym zakła­
dzie - premię w wysokości 50 tys. 
zł. 

Na zakończenie obrad Gł. K,)m. 
Wspólrzaw. Pracy Przem. Włókienni 
czego, zlecił poszczególnym komi­
s.iom mzpracowanie szeregu nowych 
zrodzonyc!'i w zakładach pracy, form 
wsoólzawodnktwa pracy. 

nych w 135 proc. Zastosowanie me­
go usprawnienia prz~suw:rnł:t tran­
sponera zgrzebłowego w eałości, w 
czasie zmiany wytlobywczej, p:nwo­
liło naszej brygadzie na oiihg-nięcie 
zwii<kszenia. wydajności o 30 proc. i 
przesunięcie 8-osobowego zes1;olu do 
robót wydobywczych. 
Podejmuję zobowiązanie udosko­

nalenia tej nowej metody i >V'pro·.va 
dzenia jej na dalszych :icianach, 
wzywam równocieśnie w.szystkich 
górników całego przemysłu w~glo­
wego, którzy na ścianach stosują 
transportery zgncbł»we llo stosowa 
nia mojej metody !>r.lt'V". 

Nie prrzebrzmialy jevcz0 ckla5ki, 
którymi zebrani gó~,J~~y ragrcdzili 
zobowiązanie przodownik.3. pracy 
emechanizowanej, kiedy na rnówn:r::ę 
wszedł brygad11:ista Andrzej Piwo­
war. Zobowiąrzując się w ramac!J 
współzawodnictwa długoo:~ :esowego 
wykonywać miesięcznie '25 vrcc. 
normy i wydobyć 3.186 te-n N·~gla 
ponad plan, górnik Piwo·.var stw.ie1 
drził z mocą: „Wykonanie Planu 
6-letniego zadecyduje o nasze,j przy­
szłości. o sile naszego Ludowego 
Państwa, stworzy podstawy s11<1jaU­
zmu, - dobrobyt i szczęście. 1•.·.eed­
terminowe wykonanie Planu u-let­
niego to nasz wkład w walce o po· 
kój, to odpowiedź amerykańskim J>Gd 
żegaczom wojennym, to nasza. ;órni­
cza, proletariacka pomoc w:llczą.<·ym 
braciom w Korei". 
Wśród żywiołowych okla3ł~ó'.v ze­

branych postanowienie wy:;1J'-:i~go 
p:rrz.ekroczenia nakreślonych pl;rne:m 
zadali produkcyjnych 'lłoż,vł cwlc­
wy rębacz kopalni . .im. J. Wiec.:zor­
ka~ - Alojzy Sajdok. Pos\·arnwtł on 
przez zwiększenie wydajności pracy 
i usprawnienie metod wy.i·;byw­
czych wykonywać swe mie.>ięczne 
plany produkcyjne w 150 prnc. Zo­
bowiązanie rębacza Sajdoka vrzynie 
sie w realizacji ponadplanow.i, 11ro· 
dukcję Zl6 ton węgla w okresie 3 
miesięcy. 
Niemilknące brawa wywolu.ią dal 

sze zobowiązania, świadomyd1 wiel 
kiich zadań stojących przed pr imm;v­
slem węglowym w Planie 6·letnim 
górników - czołowego oddzhlu Ida 
sy robotniczej Polski. 

Wprost od swych warszlati'lw pra· 
cy, spod ziemi, okryci pyłem węglo­
wym stają n11o trybunie dzieini gómi 
cy kopalni im. J. Wieczork:i. . 
wielka armi?. budowniczych sociallz 
mu. 
Padają coraz to n~we nazw;ska, 

coraz to nowe dumne zobowi;J_7ania. 
Rębacz chodnikowy Herbert Gaus· 
man - 170 proc. normy, rębacze cho 
dnikowi, filarowi i ścianowi Konrad 
Kula, Wilhelm Radwański, Franci· 
szek Siuta, Jan Stachoń, Bruuo!l Pu 
dio, Alojzy Kluziok i Stanisław Sta­
cha - 150 proc., górnicy - Urunon 
Kukłok, Mwksymilian Mateja, Ber­
nard Kub.ica, Henryk Kudła, Jan Bie 
roński, Oskar Wosta.l, Konrad Dobi­
czek i Franciszek Ulbricht -- 130 
nrocent. 

„Przekroczenie norm produkcyj­
nych to nasza. odpowiedź :>ocHega· 
czom wojennym, to pomoc Jla. wal­
czących braci w Korei" - wołają 
górnicy. 

Wśród ogólnego entuzjaz1:m1 zobo­
wiązania wysokiego p:rrz.ekrvczen;a 
izadań produkcyjnych podejmują w 
imieniu załóg oddziałowych 51.1yga­
rzy. 

ponad plan m1eE1t:czny w sierimht 
1.575 ton węgla kamiennego. 
Gorące słowa zobowi'łzań .górni­

ków kopalni im. J. Wieczorka wy­
rażają dumę z powziętych postano­
'"'ień, wyrar.iają głęboką wiarę w zwy 
cięstwo sil pokoju, którym przew1l­
dzi wielki Związek Radziecki. 

Bohaterskiej załodze górniczej w 
wykonaniu zobowiązań przyjdą z J!O 
mocą oddziały - mechanizacji, ele-

Odclział VI sztygara Pawia .Jarl•a ktryczny i mechaniczny. Dalsze zme 
zobowiązuje się wykonać plan w chanizowa.nie prac wydobywczych, 
sierpniu br. w 130 proc., dając jedno podniesie urobek węgla, zwiększy 
cześnie 1.40!:1 ton ponadplanow~j pro wydajność, pozwoli górnikom kopal­
dukcji węgla. Postanowienie wyko· ni . .im. J. Wieczorka' na. zrealizowa. 
nania sierpniowego planu wydobyw n4e powziętych zobowiązań. 
czego w 125 proc. i wyproduk<Jwanie Zebrani na sali górnicy ucbwallli 
ponad plan 3.186 ton węgla pod«j- , przesłać do Prezydenta RP Bolesława 
mu.Je załoga XVIII oddziału. Załoga Bieruta li.st meldu,iący o zobowiąz&­
o<ld~iału XIV iobowiązała. się tlać niach. 

Wojska Mac Arthura cofają się 
pod naporem Koreańskiej Armii Ludowej 
PEKI~ (PAP). - Z Phenjanu no-1 ły na wszystkich frontach zaciekłe 

noszą. ze ogłoszony tam komumk:łt walki, pokonując opór wroga. 
naczelnego dowództwa Korea6skiei W rejonie wybrzeża poludniowe­
Armii Ludowej stwierdza, i·ż w d11m go wojska ludowe odparły szereg 
9 sierpnia rano oddziały Armii Lu- kontrataków piechoty amerykań· 
dowej, pokonując opór amei·ykań- skiej, prowadzonych pod osłoną 
skich i lisynmanowskich jednostek przeszło 10 czołgów. Oddziały Armil 
piechoty, artylerii oraz oddziałów Ludowej na tym odcinku udaremni­
pancernych i zmotoryzowany;h, po- ły skoncentrowanym ogniem artyle­
suwaly się w dalszym ciągu J>a- rii i broni ręcznej próbę lisynma-
1>rzód na wszystkich odcinlnch nowskich wojsk dokonania desantu 
frontu. morskiego. Jeden z okrętów nieprzy 
Oddziały Armii Ludowej, k1órc 

wyzwoliły Hundżi kontynuują ofen· 
sywę w kierunku południowym i 
1·cmbiły w tym rejonie, stawiające 
zaciekły opór oddziały nieprzyja­
ciela. W walkach tych wojska bdo­
we wzięły do niewoli znaczną ilość 
ż~łnierzy i oficerów nieprzyjaci::l­
skich. Oddziały ludowe rzdobyły ::15 
samochodów i inny sprzęt wojenny. 
Zniszczono kilka pociągów nieprzy­
jacielskich z żywnością, pali w :'m c­
raz bronią i amunicją. 

Na innym odcinku frontu lotn'.­
ctwo Armii Ludowej i artyleria 
przeciwlotnicza strąciły 14 amery­
kańskich bombowców i maszyn po· 
ścigowych, usHujących zahamować 
ofensywę oddziałów Armii Lu­
dowej. 
Kontynuując natarcie. oddz:.iły 

Armii Ludowej, które rozb1ly 18 
pułk piechoty. pułk ;zmotoryzow:my 
i dywizjon artylerii oraz inne jed;10 
stki nieprzyjacielskie na wybrz0żu 
wschodnim. rozbiły i wzięły do nil'!­
woli również pierwszy i szesnast.v 
pułk t. zw. dywleji seulskiej wojsk 
marionetkowego rządu Li Syn­
Mana. 

Wzięto znaczną zdobyc2. 
PEKIN (PAP). - Z Phenjanu do­

noszą. że naczelne dowództwo Ko­
reańskiej Armii Ludowej ogłosiło 
komunikat, iż 9 sierpnia wieczorem 
.1ednostki Armii Ludowei orowadzi-

jacielskich został przy tym zatopio· 
ny, drugi zaś zmuszony do ucieczki. 
Kilkanaście czteromotorowych 

bombowców amerykańskich dokona 
ło ponownie barbarzyńskiego nalotu 
na Phenjan. Wiele domów mieszka! 
nych zostało 11:burzonych'. Wśród lud 
ności cywilnej zanotowano szereg 
ofiar. 

Zgon kompozytora radzieckiego 

Mikołaja Miaskowskiego 
MOSKWA (PAP). flada Ministrów 

ZSRI:. zawiadomiła z gl~bokim żalem 
o zgoonic wybitnego działacza radzie 
ckiej ~ztuki 1uzycznej, ludowego ar 
tysty ZSTIR - kompozytora Mikoła 
ja lHiaskow~kiego. 

Delegaci Zrzeszenia 
Studentów Polskich 
wyjechali do Pragi 

WARSZAWA (PAP). - Dnia lt 
bm. wyjechała do Pragi 3-osobow11 
delegacja studentów polskich na roz 
poczynającą się w dniu 12 bm. Ra· 
dę Międzynarodowego Związku Stu­
dentów. Posiedzenie Rady poprzedzi 
rozpoczynający się 11 bm. kongrea 
MZS. 
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PLAN JESIENNEJ AKCJI SIEWNEJ 
Uchwała Prezydium Rządu RP o planie produkcyjnym rolnictwa na rok 1951 

. WA~SzAyvA (PAP) - Z~dania dla rolnictwa na okres kampanii 
je~1~nne~. ~r. 1 plan~ produkcyJncgo na rok 1951 oraz środki i spos?by 
r_eahzacJ1 .ych zadan ustala specjalna uchwała Prezydium Rządu z 26 
hpca br. W części Wbtępnej uchwała stwierdza: 

Zbliżający się okres jesienhcj ak· 
cji siewnej stawia przed rnlnictwem 
zugadn.ienie dobrego przygotowam:i 
i mobilizacji wszystkirh dostępnych 
si1 i środków w celu szybkiego i 
sprawnego przeprowadzenia siewów 
i orek przedzimowych, decydujących 
o przyszłych zbiorach. 

Tegoroczna wiosenna akcja siew· 
n'I, pierwsza w rolnictwie, szeroko 
zaplanowana akcja ~prow::idzająca dJ 
gromady zadania produkcyjne - i:o 
stała pomimo pewnych niedociągnięć, 
przcp1·owadzona z powodzeni<'m i w)' 
kazała, iż wbrew opotowi bogaczy 
wiejskich - szerokie masy chłopów 
mało i średnioroln)'<'h, przez l>rzyję· 
cie zadań produkcyjnych dla gromad 
i terminowe ich wyk-Onanie - włą· 
czają się czynnie do gospodarki pla~ 
nowej. 

Jednym z zasadniczych doświad­
czeń tegorocznej wiosennej akcji 
siewnej, opartym na licr.nych wypo­
wiedziach chłopów na zebraniach gro 
madzkich, okazała się potrzeba posta 
wienia zadań produkcyjnych na ak· 
cję siewną. jesienną i wiosenną łącz­
nie. Takie postawienie zadań pozwa. 
lit bowiem każdemu chłopu na wła· 
ściwe zaplanowanie powierzchni za· 
siewów i na przygot.uwanie odpowieó 
nich stanowisk pod rośliny, na wła­
&ciwe zastosowanie obornika i na wo­
zów sztucznych. Dlatego też te~p­
roczna uchwała o akcji siewnej obej 
niuje po raz pierwszy zadanie pro· 
dukcyjne z uwzględnieniem upraw 
kontraktowanych na zasiewy jesien· 
ne 1950 i wiosenne 1951 r. 

Zadania te stawiają przed rolni· 
ctwem szereg ważnych zagadnień, 
Jak powiększenie powierzchni zasie· 
wów pszenicy, jęczmienfa, kultur te 
cbnicznych, dalszego ulepszania upr.1 
_wy gleby, m. in. przez szersze niż 

. dotychczas stoSO\Vanie podorywek i 

głębokich orek, lepszego, racjonał· 
1:jejszego nawożenia, pełniejsze.go 
wykorzystania spl'Zętu mechaniczne­
go, powięk ·zania ob3zaru upraw kon 
traktowanych, dalszej likwidacji od· 
łogów i ugorów. 

Zagadnienia te są szczególnie wa·i; 
nc na tle zadań, postawionych rolni 
ctwu w Planie 6-Jetnim, który• prze 
widuje m. in. wzro'lt produkcji' ro­
ślinnej o 39 proc. 01az wzrost pro­
<1ukcji zwierzęcej o 68 proc. w sze­
ś<"ioleci u. 

Dla wykonania tych zadań, konie­
czna jest pełna mobilizacja wszyst­
kich i;ił i środków. W celu mobili­
zacji millonów chłopów, robotników 
ro~nych, członków spółdzielni produk 
CYJnych, 11racowników Państwowych 
G~spod~rstw Rolnych, Państwowych 
Osrodkow Maszynowych, Spółdz1~l· 
czych Ośrodków l\laszynowych, Tech 
nicznej Obsługi Rolnictwa, pracowni 
kćw Państw owej Administracji Rol­
nej_ oraz innych władz i in'<tytucji 
związanych z przeprowadzeniem ak· 
cji iewnej, należy jeszcze szerzej 
niż na wiosnę organizować zebrania 
gron111dzkie po wsiach oraz narady 
produkcyjne PGR, w spółdziel­
niach IJrodukcy.inych, POM, SOM, 
aby doprowadzić zadania jesiennej 
akcji siewnej do jej bezp-0średnich 
11ykona\\'CÓW. Należy w pelni wy'w· 
rzystać W'lzystkie możliwości, wyni· 
kające z dekretu o pomocy sąsiedz­
kiej, aby zapewnić masom mało i śre 
clniorolnych chłopów możność szyb· 
kiego i sprawnego przeprowadzeni.a 
siewów. 

Ze swej strony Państwo- Ludowe 
pomagać b~dzie w realizacji jesien­
r:ej akcji siewnej przez wielomiliar· 
dowe kredyty, dziesiątki tysięcy ton 
doborowego materiału siewnego, set­
ki tysięcy ton na W GZÓW sztucznych. 
iXJmoc w traktorach i maszynach. 

Zadania produkcyjne 
J,:iczny obszar _zasiewu jesiennego I zahe_zplecz_enia terminowego rozpo. 
wiosennego wyniesll', jak w dalszej częc1a jesiennej kampanii siewnej o· 

cz~ści stwierdza uchwała - 15,5 raz dla umożliwienia rolnikom przy 
mlln. ha, co oznacza w porównaniu g·otowanla się do należytego prze1iro 
do roku 1919 wzro;;t o -1.7 proc., z wadzenia prac w poszczególnych go 
czego w jesieni 1950 r. za~iane zo· spodarstwach, ucl11rnła zobowiązuje 
stanie 6.380 tys. ha, w tym w Pań· apnrat rolny rad narodowych, aby 
stwowych Gospodarstwach Rolnych 11r:r,y wspti11l?:iałaniu z partiami !loli 
- 529 tys. ha, a na wio'lnf 1951 r. tycznymi ornz ze Zwh!ii!kiem Samopo 
- 9.120 tys. ha, w tym w Państwo· mory Chłopskiej, spółdzielczością sa 
wych Gos1>odar<>tlvach Iłolnyrh - mo/)(>mocową - zorganizował do 15 
~61 tys. ha. Jednocześnie Prezydiu1n sierpnia we wszystkich gromadach 
Rz:}du ustaliło powierzchnię u11rnw zebrania gromadzkie na któl"ych 
kontraktowanych, która w jesieni chłopi 11nedyskuhtją 'i przyjma ca­
" ynie~ie 115.100 ha, a na wiosnę łoroczne zadania produkcyjne. Na z-= 
l .056.661 ha. braniach tych duży nacisk położony 

Te ogólne zadania zostaną. rozdzie będzie na szerokie stosowanie orki 
]one na poszczególne województwa, przedzimo,i-ej Ina całej powierzchni 
powiaty, gminy i gromady. W celu przewidzianej pod zasiewy wiosenne. 

Zagospodarowanie odłogów 
W przyjętej przez Prezydium Rzą. 

du ogólnej powierzchni ob<;jiewów 
'"' zględniono 260 tys. ha odłogów i 
ugorów', które I>-0" inny być zagospo 
darowane 11' okre~ie jesieni 1950 r. i 
na wiosnę 1951 r. Zagospodarowanie 

odłogów i ugorów odbywać się bę­
dzie na tych samych zasadach, .ink 
w okresie kampanii wiosennej br„ 
przy czym uchwała zwraca uwagę, 
ie najwłaściwszą formą zagospodaro 
wania są zespoły uprawowe. 

Pomoc sąsiedzka 
J"ako bardzo istotny czynnik dla I we oraz Związek Samopomocy Chłop 

sprawnel!'o i terminowego wykonania ~kiej do przestrzegania, aby ceny 
siewów uchwała wymienia pomoc są ustlllone ZR Ś\1 ladczenia w zakresie 
t<it-dzką, która opiernć się b~d:»ie na j t1omocy są'liedzkiej opierały sit na 
dotychczaso:vych zasadach organiza. zarządzeniu ministra Rolnictwa i H. 
cyjnych. R. z dnia 5 marca 1948 r. (Dz. U. 

Uchwała zobowiązi1je wojewódz. R. P. nr 11, poz. 88). 

Plany pomocy sąsiedzkiej powinny 
hyć rozważane na zebraniach gro­
madzkich, poświęconych omawianiu 
zudań produkcyjnych w zakresie sie· 
wów, podorywek i orek i w powiąza­
niu z planami prac właściwych tere­
nowo S0:\1-ów. 

Po.moc kredytowa Państwa 
Pomoc kredytowa Państwa dla 

spółdzielni produkcyjnych oraz ma­
ło i średniorolnych gospodarstw na 
11rzeprowadzenie siewów bęctzie w je 
sieni o wiele wifksza niż w latach po 
przednich. 
Go~podarstwa zesoolowe oraz ma· 

ło i średniorolne będą mogły korzy­
stać z kred~·tów krótkoterminowych 
i średnioterminowych. Suma kredytu 
krótkoterminowego na zakup nasion 

itiewnych oraz na przeprowadzenie 
<>rek i siewów 11 ynosi 750 miln. zł. 
Taki sam kredyt przewidziano na za 
kup kwalifikowanego materitlłu siew 
nego, 21-mie~ięczny kredyt w wy1m· 
kości 300 miln. zł prze:imaczono dla 
:;półdzielni produkcyjnych, dla mało 
i średniorolnych gospodarstw, zes1n>· 
łów llprawowych oraz dla instyturji 
i organizacji na zuirospodarowanie 
odłogów i ugorów. 

Zaopatrzenie w sprzęt rolniczy 
Dzięki wzrastajiicej produkcji kra 

j0wej i importowi rolnictwo nasze w 
Qkresie jes.ieni otrzyma znaczne ilo· 
ści maszyn i narzędzi rolniczy•h. 
Uchwala Prezydium Rządu zobowią-

zuje ministra przemysłu cięikiego do 
clt)starczenin rolnictwu· i.;rno ciągni· 
ków, 1.000 siewników zbożowych, il:JO 
siewnik1!1,· na wozowych, 15.000 płu· 
i;ów, 45.000 bron i 400 wałów. 

/ 

nii rolnych wykazały wyższość zbio I pnia przygotują. sprzęt i zawrą um«> 
rowej gospodarki nnd indywidualną. wy na pracę jesienną. Termin zakoń 
Osiągnęły one lep<1ze wyniki niż czenia przygotowań i zawarcia umów 
chłopi niezrzeszeni. W trosce o dai- na prace przez SOM przewiduje uch 
szy ich rozwój Prezydium Rzą<ln zo wała na 20 sierpnia br. Uchwala 
bowiązało aparat Ministerstwa Rol· przewiduje poza tym, że 2.200 ciąg• 
nictwa~ oraz rndy narodowe do U· ników SOM wykona orki na powie· 
dzielenia pełnej pomocy i opieki rzchni 131.000 ha, a 37.000 siewni· 
t1półdzielniom przy opraoowywaniu kó11• zbożOwych i 5.000 l!iowników na 
planów akcji siewnej, przy organiza wozowych obsieją. areał około 700 
cji grup i brygad polowych, do za· tys. ha. 
hezpieczenh spółdzielniom produkcyj Ważna rola w przygotowaniu 
nym terminowej do tawy nasion kwa sprzętu maszynowego przypada Tech 
lifikownnych, nawozów sztucznych i nir'zne.i Obsłudze Rolnictw\\, którą 
zapraw oraz do udostfpnienia spół· i;d1wała zobowiązała do wykonania 
tlziełniom o<!powiednich kredytów 0• do 1 września remontu 2.200 trakto 
brotowych na akcję jesienną. rów oraz dalo;zych 1.187 traktorów 

Poza tym uchwała zobowiązuje a· co. końca września. Na okres jesien­
parat Ministerstwa Rolnictwa i ra- nych robót TOR umchomi sieć fe· 
dv narodowe do zapewnienia spół· montowych placówek objazdowych. 
d~ielniom produkcyjnym odpowied- Ustalajl).C zadania, określając 
niej opieki agronomicznej oraz do środki oraz sposoby ich wykonania, 

Plan kampanii jesiennej dla PGR, dopiłnowanfa, aby siew w spółdzieJ- uchwała Prezydfom mocno akcentu· 
, Id . I • d k • h POM . SOM niach produkcyjnych przeprowadzony jt> obowiązek kontroli przygotowań 

spo z1e Dl pro U CYJDYC • I był całkowicie siewnikami, przy mal,; do akcji siewnej oraz stanu zaopa-
rzeszowskim oraz na 30 października symalnym użyciu jednolitego i kwa· trzenia i p1·zebiegu prac. Obowiązek 
w pozostalych województwach. Uch- cfik-0wanego ziarna siewnego. kontroli spoczywa na l\linisterstwie 
wała Prezydium Rzlldu szczególną Państwowe Ośrodki Maszynowe Rolnictwa i terenowych radach na· 
wagę przywiązuje do należytego wprowadzą do. ki1;mpanii jesiennej rodowych, które w okresie kampanii 
przebiegu prac w spółdzielniach pro I siewnej 3.000 c1ągnikow z ko!11pleta b!;>dą jedn<icześnie głównym czynni­
dukcvinvch. Spółdzielnie produkcyj- mi maszyn towarzyszących 1 800 kiem mobilizacji do wykonania zapla 
ne ":'toku przeprowadzanych kanlJla siewników traktorowych. Do 20 si2r nowanych zadań. 

Bardzo ~;:czegółowo omawia uch­
wała Prezydium Rządu zadania oraz 
5posoby i środki wykonania tych za 
dań dla gospodal'stw socjalistycz­
r.)·ch oraz dla ośrodków maszync­
wych. PGR zostały zobowiązane m. ;n, 
dr. powiększenia areału upraw jesien­
nych z 505.100 do 52!>.000 ha, w tym 
343.000 żyta, 118.000 ha pszenicy, 
23.000 ha jęczmieni-a, 35.000 ha l"Z:!· 

puku, i 10.000 ha innych kultur ozi. 
mych. 7.813 ha obsieją PGH. na· 
s1onnmi w 8topniu superelit, 120.362 
Im nasionami w stopniu elit i ory· 
ginałów, a pozost.alą ilość pierwszy 
mi i drugimi odsiewami. Do siewów 
jesiennych PGR uży.i:i. 5.700 siewni· 
ków nawozowych i 8.600 siewnikó\y 

Przeciw barbarzyńskiemu bombardowaniu 
ludności koreańskiej przez lotnictwo USA 

Rezolucja radziecka w Radzie Bezpieczeństwa 
zbożowych, a jako siłę pociągową LAKE SUCCESS (PAP). - Jak 
7.000 traktoi·ów i 25.000 koni. Pod za już donosiliśmy. na wtorkowym po­
siewy ozime PGR 1.astosują nawoże- siedzeniu Rady Berzpleczeństwa. któ 
nie obornikiem na o.bszarze 42.700 re przeciągnęło się do późnych go· 
ha i pod erki zimowe na obszarie dz.in nocnych - przemawlal de'e-
107.300 ha. Orki zimowe będą wyko- gat amerykański Austin. który, wy: 
nane na powierzchni 885.000 ha, przy I paczają.c powszechnie znane fakty i 
czym termin ich zakończenia przewi-1 stosują.e taktykę obstrukcjonistrczm\ 
dziRnO na 15 listopada w wojewódz- zmierzał do udaremnienia wYSlłków 
twach: białostockim, olsztyńskim i delegacji radzieckiej, mających na 

celu pokojowe uregulowanie proble­
mu koreańskiego. 

Austin wniósł o odroczenie posie­
dzenia do IO sierpnia rzekomo po 
to, aby dać możność delegatowi ra­
dzieckiemu skomunikowania się z 
Moskwą i otrzymania instrukcji, któ 
re „pomogą przewodnicizącemu Ra­
dy w powzięciu decyzji" odnośnie 
zaproszenia na posiedzenie przedsta­
wiciela kliki Li Syn Mana. 

M • k • z b · • d I t ' W odpowiedzi Malik, występując 1esz ancy arzewa . wy 1era1ą e eea ow ~vo ~~\~~=~J~f~eżed~~~~i~ s~~~~~!c~~ek 
no Dz·1eln ·1cowq Konferenc·1ę· Obron' ców Pok o ·1u tykę obstrukcjonlstyczną. gdyż ame­

rykańskie koła rządzące nie chcą po 

Z ostatnich zebrań wyb'1r-
czych, które w większośc: odby­
wają się na peryferiach miasta, na 
wyróżnienie zasługuje zebranie ro­
botników i chłopów z Samopomocy 
Chłopskiej z Zarzewa. 

W drewnianym budynku szkolnym 
:zebrani w ciszy i skupieniu 1wysh1:­
chali referatu tow, Adamczewskie· 
go na lemat aktualnej sytuacji po­
litycznej. Następnie pf'Zystąpio'lo 
do wyboru delegatów na Dziclmco­
wą Konferencję Obrońców Pokoju. 
Jedną z pierwszych była kandyda1u 
ra księdz,a Stanisława Grabowskie­
go. który rzadokumentował już sw•>­
je zdecydowane stanowisko w ob:o-

nic pokoju wtedy. gdy zbierane by- koju, lecz wojny. Delegacja racfa•ec­
ły podpisy pod Apelem Sztokholm- ka vragnle znaleźć wyjście z sytuacji 
skim. Był on jednym z pierwszych, i umożliwić obu stronom koreań­
którzy złożyli swój podpis. Uświada skiJn wypon·iedzenie się l>rzed Radą 
miał on innych. tłumacząc. jak:e zna Bezpieczeństwa. Przeszlrndą w zna­
czenie ma walka o pokój. lezieniu wyjścia jest obstrukcjonisty 

Oprócrz tego wybrani zostali nas~ę czna taktyka delegata amerykańskie 
Pujący delegaci: Adam Frank<•ws.k,- go, k tóry pragnie u~iemotllwić spra 

wledllwe 'l"ozslrzygntęcie problemu 
gospodarz, Janina Kalińska, Sabma koreańskiego, 'Lblć z tropu Radę Bez 
Szymańska z Samopomocy Chłop- pieczeństwa i oszukać światową Olli· 
skiej, Stanisława Sieradzka· - rob.>t 
nica. Irena Marcinl·owska CecvJia nii: publiczną. . 

' ' : Jeżeli chodzi o rezolucJę amery-
Bakalar.ska, J~efa Suwalska. ~ozd 

1 
kańską, która rzekomo ;zmi<;rza do 

Kaczmarek, Wincenty Małowsk1. I lokalizacji konfhk'.u koreans~lego. 
Wszyscy oni wybrani zostali ~e- to w rzec~ywtst-0ś~1 .celem J~J jest 

dnogłośnie. rozszerzenie rozm1arow agresji, zol· 

Walka o pokój - nakazem moralności chrześcijańskiej 

Księża-patrioci Łodzi i woj.łódzkiego 
„ • 
spieszą z pomocą na rzecz walczącej Korei 

Ksiądz Maślankiewicz w dalszym 
ciągu swego przemówienia wskazał 
na dotychczasowe osiągnięcia g:>spo 
darcze Polski Ludowej: 

Wczoraj odbyło się w Łodzi kolej 
ne zebranie l{omls.ii Księży przy 
Związku Bojowników o Wolność i 
Demokrację. W obradach, które po 
święcone były udziałowi księży-de­
mokratów w walce o pokój, wzięli 
liczny udział duchowni z teren 11 Ło 
dzi i województwa łódzkiego -
członkowie oraz sympatycy Związ­
ku Bojowników. Obradom przewo 
dniczył ksiądz proboszcz .Józef Wo­
cial z parafii Budziszewice pow. 
r&wsko-mazowieckiego. 

Obszerny referat o wzmożeniu 
czynnego udziału duchowieństwa k'ł 

Ksiądz Emanuel Hereda z Dwor­
szowic zgłosił po.tulat wypracowa­
ńia konkretnych form walki o p_o­
kój. jaką księża powinni prowadzić. 
Ksiądz I•'eliks Litewka podkreślił, 

że człowiekiem nie na swoim mlej­
~cu, człowiekiem nieuczciwym, ;est 
duchowny, który by nie brał ud'?:i.~ 
łu w ogarniającej cały naród akcJ1 
pokojowej. 

- „Teraz stoi przed nami zada.­
nie wykonania Planu Sześcioletnie­
go. Tneba z zapałem wziąć się do 
pracy, aby poka~ć kapitalistom za 
granicznym, Żl" bez ich pożyczek 
Polska coraz bardziej się rozwija". 

szczenie przemysłu i kultury na1·odll 
koreańskiego. 

Amerykańscy żołnierze depcą po­
la Korei. Amerykańscy lotnicy bar· 
barzyńsko bombardują koreańską 
ludność cywilną. Agresorem są. Sta­
ny Zjednoczone. żadne dwuznaczne 
oświadc:zenia Austina nie ukryją te­
go faktu przed światową opinią pu_­
bliczną. Radziecka delegacja nie ma 
potrzeby odraczać posiedzenia dla o 
trzymania instrukcji, otrzymała już 
bowiem wyraźną instrukcję: wal· 
czyć o pokój, bronić pokoju, dążyć 
do sprawiedliwego rozstrzygnięcia. 
problemu koreańskiego, co wymaga 
oczywiście obecności obu stron -
uczestniczek konfliktu, na posiedze­
niu Rady Bezpieczeństwa orarz obec 
ności przedstawiciela Chińskiej Re­
publiki L"idowej. 

Delegacja amerykańska i jej sate­
lici sprzeciwiają się sprawiedliwe­
mu rozstrzygnięciu problemu koreań 
skiego. Austin ·żąda adroczenia 110 ie 
dzenla, bo musi mieć czas dla no­
wych machinacji proceduralnych, 
zmierzających do ukrycia prawdy i 
narzucenia swego stan1>wiska sate· 
litom. Delegacja radziecl;;a nie potne 
buje odroczenia posiedzenia i gotn· 
wa jest przystąpić do głosowania 
pod jednym jedynym warunkiem: 
aby delegacja amerykańska zrezy­
gnowała z taktyki obstrukcji, IJrz(>· 
stała drwić z Karty Narodów Zjcrl· 
noczonych i zgoclziła się na s1Jrawic 
dliwy sposób rozpatrzenia zagadnie· 
nla ltoreańskiego, tj. na udział w po 
siedzeniu Rady obu st.ron - u<"Zest• 
niczek sporu. 

Delegacja radziecka - powiedzi:.ł 
Malik - sprzeciwia się odroczeniu 
posiedzenia do dn!a 10 sierpnia i pro 
ponujc zwołać najbliż~ze posiedze­
nie w dniu 9 sierpnia, albowiem na 
leżv niezwłocznie pnzystąpić do om1-
wienia pilnego pisma Koreańskiej 
Republiki Ludowo - Demokratycz­
nPj, dotyczącego barbarzyńsk!ch na 
lotów amerykańskich w Kore1. 

W związku z powyższym pismem 
Związek Radziecki proponuje przy­
jęcie następującej rezolucji: 

REZOLUCJA O NIELUDZKl:\ł 
I BARBARZYŃSKIM BOMBARDO. 

kie, :powiatowe i gminnę rady naro­
dc•we ora~ Związek Samopomocy 
ChłopgJdcj, aby w oparciu o przepi~y 
tlekretu o pomocy S<J~iedzkiej w rol· 
nictwie przystąpiły natychmiast Jo 
zorganizowania akcji planowej porno 
cy sąsiedzkiej, kontrolowania jej 
przebiegu oraT. wyciągania konse:C· 
wencji w stosunku do uchylajl)cych 
się od wykonania postanowień dekrc 
tu, aby doloż~ły wszelkich starań, " 
celu najpełniejszego wykorzy:-lania 
wszystkich możliwości pomocy sąsie· 
dzkiej dla !'>prawnego i t<;zybkiego 
przeprowadzenia w goo;podarstwach 
mało i średniorolnych chłopów omło 
tów, czysz~zenia ziarna siewnego, 
orki pod siewy jesienne, samych 
siewów i głębokiej orki zimowej. 

Wreszcie uchwała zobowiązuje mi· tolickiego w walce o pokój wygło3ił 
nistra Rolnictwa i R. R., wojewód~- k;;iądz proboszcz Sulwiński z Zelo­
kie, powiatowe, gminne rady narodo- w~, podk_reślając całk?witą zgo~n?ś~ 
we do pełnego wykorzystania wszv. teJ walki z nakazami moralnosc1 1 
stkich istniejących siewników S0~1 etyki chrześcijańskiej, która nakazu 
oraz bęrh!cych we władaniu indyw~-1 je walczyć ze złem, jakim jest przy 
ciualnych r<!lników w ramach plal\o- gotowywana przez imperialistów 
wej pomory sąsiedzkiej, w celu wy- ·wojna. 

„l\'lusimy nit' tylko :r. ambony 
oświadczył - ale również obecnie, 
w czasie akcji wyborczej przed Kon 
gresem Obrońców Pokoju, wyja· 
sniać wiernym na zebraniach po 
wsiach i miasteczkach, że akcja wal 
ki o pokój jest akcją typowo chrze 
ścijańską.". 
Ksiądz Ksawery Andrysiak z Lo­

dzi stwierdził, że obowiązkiem księ 
ży jest uświadamianie wiernych o 
zamiarach imperialistów. co przyc7.y 
ni się do sparaliżowania ich zbrod­
niczych zakusów. 

Nawiązując do napaści amervkań 
sklej na Koreę ksiądz Maślankie­
''ricz powiedział, że zadaniem księ· 
ży .jest uświadamiać swych para· 
fian, aby moralnie i w formie o­
fiar wspomagali walczących o wol­
ność Koreańczyków. 

W podobny sposób wypowiada!i 
się: ksiądz Wocial, ksiądz Chmut·a 
z Piotrkowa, ksiądz Kowalski z Ro 
kicin i inni. 

Burzli\vymi oklaskami przyjęli ze 
brani księża wniosek księdza Jana 
P~laka z parafii Milejów pow. piotr­
kowskiego aby przeprowadzić wśród 
zebranych doraźną zbiórkę na fun­
dusz pomocy walczącej Korei, aby 
zamanifestować• swe uczucia dla 
walczących o wolność Koreańczy­
ków. 

WANIU PRZEZ LOTNICTWO 
AJ)mRYKAŃSKIE LUDNOSCI 

MIAST I OSIEDLI KOREI ' 
Po rozpatrzeniu protestu rządu Ko 

reańskiej Republiki Ludowo • De­
mokratycznej przeciwko nielndzkie­
mu i barbarzyńskiemu bombardowa 
niu ludności cywilnej, otwartych 
miast i osiedli Korei przez lotnictwo 
amerykańskie i mając na uwadze, 
że bombardowanie przez amerykań­
skie siły zbrojne koreańskich miast i 
wsi, którego skutkiem jest ich znisz 
czenie i masowa zagłada ludności cy 
wilnej, stanowi rażą~e pogwałcenie 
powszechnie uznanych norm prawa 
międzynarodowego. 

Uchwała zobowiązuje wojewódz· 
kie, powiatowe, gminne rady narodo 

konania obsiewów jesiennych i wio- - Naszym największym zadaniem 
sennych siewnikami na powierzchni - powiedział ksiądz proboszcz Sul­
l'O najmniej 70 proc. ob'izaru zasie· wiński - naszym najświętszym obo 
\\'ÓW roślin kłosowych moty!k()· wiązkiem dnia codziennego, jest wal 
11 ych. ka o pokój. W swej działaln<i~ci 

Zaopatrzenie w nawozy sztuczne, ziarno siewne 
i środki ochrony roślin na jesień br. 

dm1zpasterskiej księża muszą wyja· 
śniać - że walczyć w obronie za· 
gl"ożonego przez imperialistów po­
koju jest cnotą. chrześcijał1ską.". 

Uchwała Prezydium Rządu okre~li 
Ia ilosci nawozów sztucznych, któ:e 
bęclą dostarczone w okresie jesieni 
J:r., plan ich rozsprzedaż~ pyze~ 
gminne spółdzielnie dla spo!dz1el~1 
:produkcyjnych, gospoda1·stw mdyw1-
dualnych i na uprawy kontraktowe 
{J!'az dostawy dla Państwowych Go~­
podarstw Rolnych. Ogółem na siew 
jesienny rolnictwo nasze otrzyma 
:>98.068 ton nawozÓ11' oraz 110.456 
ton wapna nawozowego. Nad spraw­
rym zaopatrywaniem w nawozy sztu 
czne czuwać będą terenowe i·ady na-
1·odowe oraz aparat ministerstw& i·ol 
nictwa i handlu wcwnętrz.nego. 

Na zasiew zbóż kwalifikowm1ych 
w spółdzielniach produkcyjnyc_h or:iz 
u mało i średniorolnych chłopow ~ich 
wała przeznacza 66.904 ton nasion. 
Ten materiał: siewny dostar~zony hę 
cizie w w1ęksZ-Ośc.1. z PGR. oraz ~z~­
iriowo (9.116 ton) . :-: blokow nas~ei;· 
pych - w ternume ci{> l wrzesma 

br„ przy czym w pierwszej kole,ino­
sci zaopatrzone zostaną wojewódz.. 
tv; a: olsztyńskie, b-iałostockie, lube]. 
skie i rzeszowskie oraz górskie po­
wiuty województw krakowskiego i 
v.-.roctawskiego. 
Dużą uwagę zwraca uchwała na u. 

ruchomienie lub zorganizowanie 
gminnych punktów zaprawiania zim­
na siewnego i dopilnowania przez 
odpowiednie czynniki, aby całe ziar 
no siewne zostało zaprawione, na co 
w okresie jesieni przeznacza się 340 
ton zaprawy suchej. Ponadto uchwa 
l::i. zleca przeprowadzenie w okresie 
jesieni szerokiej akcjd. zwalczani.'.!> 
gryzoni polnych. M. in. zobowiązuje 
ministra Rolnictwa i R. R„ aby Pań 
stwowy Instytut ·weterynaryjny wy­
produkował w odpowiednim terminie 
potrzebne ilości kultur tyfusu mysie­
go na wypadek konieczności użycia 
te.e:o środka. 

... 

W dalszym ciągu swego referatu 
ksiadz Sulwiński wskazywał na kon 
krctne formy walki o pokój w okre 
sie poprzedzającym Ogólnopolski 
Kongres Pokoju w Warszawie. 

„W akcji przygotowawczej - pod 
kreślił mówca - w wyborach dele­
gatów na Kongres nie powinno brak 
nąć żadnego uczciwego kapłana. Je 
dnocześnie ob-Owiązkietn każdego 
księdza-patrioty jest zapoznanie się 
z zadaniami Planu Sześcioletniego. 
Praca bowiem nad realizacją tego 
Planu jest wkładem naszego naro­
du w dzieł-O utrwalenia pokoju. Księ 
ża muszą się przyczynić aby wciąg­
nąć <lo realizacji tego wspaniałego 
planu wszystkie serca i mózgi". 

Po referacie księdza Sulwińskiego 
rozwinęła się ożywiona dyskusja. Li 
cznie zabierający głos ksiqża wska 
zywali na konieczność zwiększenia 
udziału duchowieństwa w zorgar.i­
~:ow;mP.i akcji na rzecz pokoju. 

- „W walce o pokój nie powinm• 
zabraknąć ani jednego kapłana -
Polaka, kapłana - patrioty. Musi­
my przyczynić się do tego, aby w 
tej walce o pokój wzięło udział ta· 
le duchowieństwo"-powiedział mię 
dzy innymi ks. Andr~·siak. 
Ksiądz Eugeniusz MaślankiewicT. 

napiętnował metody radia amery­
kańskiego i londyńskiego, które 
zbrodnicze cele imperialistów, prag­
m;cych wywołać nową pożogę wo­
jennąr maskują różnymi kłamliwy· 
mi hasłami: 

- „Uważam za swój obowiązek 
kapłański uświadamiać swoich pa­
rafian o kłamstwie szerzonej przez 
podżegaczy wojennych propagandy". 

Zbiórka ta została natychmiast 
przeprowadzona wśród dużego en­
tuzjazmu księży. 

Po ożywionej dyskusji podjęt-0 

jedn-0myślnie uchwałę, w której ze 
brani księża. z terenu Łod;d i woje­
wództwa łódzkiego zobowiązują. się 

do czynnego udziału w akcji poko· 
jowcj, do pracy w komitetach o­
bl."ońców pokoju oraz do mobilizo· 
wania wiernych i wszystkich księ­
ży do stałej walki o Pokój. 

Krwawa masakra w Jemenie 
Zbrodnicze wyczyny lotników brytyjskich 

NOWY JORK (PAP). - Jak do­
nosi korespondent Agencji Associa­
ted Press z Kairu, we wszystkich 
krajach arabskich wielkie oburze­
nie wywołał fal<t zbombardowania 
przez lotnnctwo brytyjskie kilku wsi 
w rejonie zamieszkałym przez ;izcz~ 
py jemeńsk;e i położonym na pogra 
!Iliczu JP.menu i angielskiego protek-

toratu Adenu. 
Jak stwierdził przedstawiciel Je­

menu w Lidze Arabskiej - Ali !Mu· 
ed, zbombardowany obszar stanowi 
przedmiot sporu pomiędzy a.dmini­
stracją brytyjską Aden a rządem ,Je 
menu. Bombardowanie wyrządziło 
znaczne szkody i pociągnęło za sobą 
wiele ofiar w ludziach, 

Rada Bezpieczeństwa postanawia: 

1 polecić rządowi USA zanie· 
chać i na przyszłość nie bom-

bardować z samolotów oraz innymi 
sposobami miast i wsi Korei, ani nie 
ostrzeliwać z powietrza koreańskiej 
ludności cywilnej. 

2 zlecić generalnemu sekretarzo 
wl ONZ w trybie najbar­

dziej nagłym podać niniejszą. decy· 
zję Rady Bezpieczeństwa do wiado­
mości rządu USA. 

Po odczyt aniu projektu powyższej 
rezolucji, Malik wniósł o wyznacze­
nie następnego posiedzenia na d~ ;eń 
9 sierpnia. W ten sposób', jeśli cho­
dzi o termin następnego posiedzenia 
były dwa wnioski: amerykański -· 
aby odroczyć posiedzenie do 10 bm. 
i radziecki, aby posiedzenie odbyło 
się już 9 bm. 

Wniosek amerykański został przy 
jęty mechaniczna większością iło­
sów. 
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Zrujnował fabrykę-wyzyskiwał robotników I 

nam daje Co 
Robotnicza ludność Pia.tku. domaga się Plan 6-letni? 

przejęcia przez państwo fabryki kapitalisty Makowskiego „17 okresie sześciolecia zadanieni przemysłu będzie stwor:iellie podstaWY, 
dla osiągnięcia planowanego podniesienia stopy życiowej ludności przez dostar• 
cz<mie na rynek odpowiedniej i u:ciqi rasrrqoej 1'lości artykulóu: konswncyjnych.", 

(Z referatu tow. Hilarego Minca na V Plenum KC PZPR) 
' ms na5%ego 
hótko: 

ytelnika bmniał 

- „ Pi11:tku, powiat łęezyold. 
jeSt ile. Wła..~i~I prywatnej fa­
hryJri. Wacław .Makowski, "'YJ'SU 
ca robotników na bruk, nie WY­
ke.nys1uje maszyn, które ~1ojąc 
bucaynnie - marnu.i11: się i ni• 
sze1ą. 

Fabryka w Piittkm ~la.by 
produkować nowonesae, zmeeba 
nizowane nanędaia rolnicse i mo 
ałaby powainie pnysłuiyć się 
dla real.bacji wielkkh Qda6 }llla. 
nu 6-Ietnieao.-

Nie moina dłuiej tolerować te· 
co stanu rzeczY, jaki dotąd w tej 
fabryce panuje ••. ". 

LLst mieszkańca Piątku zaalarmo­
wał C'ZYnniki społeczne i polityczne 
w Łodzi. Natychmiast wyjechała z 
Łodzi komisja celem zbadania 1stot­
nego stanu rzeczy. 

Dlaczego 
nie upaństwowiono 
Fabryki Budowy 

.Maszyn ·Rolniczych 
w Piątku? 

Miasteczko Pią.tek położone jest w 
odl~głości 14 km. od Łęczycy. Na 
terenie tego powiatu Fabryka Bu­
dowy Maszyn RoJ~1iczych w Piątku 
jest najpoważniejszym oocektem 
pl"Zemysłowym o ll'lOWOC'Zesn.ym i 
zmechanizowanym sprzęcie tech· 
nicznym. Znajduje się tu od­
dział mechaniczny, stolarski, ko­
walski, odlewnia o zdolności pro· 
dukcyjnej 28 ton miesięcznie, war­
sztaty pomOCI).icze, magazyny, gara­
że oraz budynki przyfabryczne. 

Przed wyzwoleni.em pracowało tu 
:ponad 100 wysoko wykwali!ikowa· 
nych robotników. . 

Dlaczego więc nie upeństwowiono 
:fabryki natychmiast po wyzv110le­
niu? Jaka jest przyczyna, że meta­
lowcy Piątku znani ze swej rewolu­
cyjnej bojowości w okresie między­
wojennym i podczas okupacji do­
puścili , aby prywatny kapitalista 
iMakowski 7.agarnąl fabrykę? 

Na usprawiedliwienie załogi nale­
ży stwierdzić, że w poC2ątkowyrn o­
kresie czynione były usilne starania 
o upaństwowienie zakładów. Cała 
załoga podpisała podanie do Zarrz:ą· 
du Głównego Związku Metalowców, 
żąd-ając przyspieszenia sprawy. 

Jednak chytry fabrykant Makow­
ski potrafił w perfidny i bC'lczelny 
sposób ominąć ustawę o nacjonali· 
zacji. Dla zamaskowania swych ce-. 
lów zatrudniał jedynie 48 robotni­
ków i w ten sposób zdołał utrzymać 
się na „prywatnej pozycji" po dzień 
dzisiejszy. Pragnąc tę pozycję umoc 
nić, usuwał bez pardonu tych ro-

botników, którzy czynili starania o 
upaństwowienie fabryki. 

Z dnigiej strony stosował wzglę· 
dem mniej uświadomionych robot­
ników ri;e wsi rznane i wypr6bow:P1e 
metody kapitalistycznego kaptowa­
nia lucki. Pxzydflielał im lżejszą pra 
cę, przekupywał dodatkową złotów­
ką, podarkami dla dzieci i t.d. 

Dla rzamaskowania faktycznej 
zd,olności produkcyjnej -zakładu pra· 
cy, Makowski przeistoczył fabryk!l 
w „warsa:tat reperacyjny". 

wyrzuconych poza nawias życia pro 
dukcyjne~o. W perfidny sposób pry 
watny fabrykant redukował lu­
dzi. Pierwszorzędni fachowcy, 
którzy mogliby przynieść poważne 
korzyści pai'lstwu, pracując w swo­
im zawod'Zie, są zatrudnieni g~lzie 
indziej przy nieprodukcyjnej robo­
cie. 

- Pracowałem u Makowskiego 5 
lat - mówi ślusarz Kazimierz Ur­
banek. - Zostałem zredukow.my, 
bo upominałem się o odpowiednie 
zaszeregowanie, gdyż jako samo-

co st~erdzi·ła komi·s,·a~. dzielny robotnik otrzymywałem pła-
'"'• c pomocnika. Obecnie pracuję ~ 

Oddiział lll€chaniczny fabryki spółdzielni mleczarskiej. Oczywi-
przedstawla żałosny wygląd. w fa- ście, że powinienem wrócić do ślu· 
bryce produkowano dawniej młoc· sarki, do fabryki i dać pa1istwu 

· k -• t · · k' istotne korrzyści. 
karnie szero OąuO ne, żmw1ar -1, Brat Urbanka _ Stanisław jest 
wialnie, kieraty, siewniki i t. p. 
Dziś w oddziale mechaniaznym pra- specjalistą spawaczem, lecz pracuje 
cuje zailedwie„. 6 robotników. WY· w spółdzielni jako maślarz. 
konują drobne remonty. Urządzenie Długa jest lista tokarzy i freze­
techniczne jest tu wykorzystane :za- rów, ślusarzy i spawaczy, ktc)n.y 
ledwie w 20 procentach. Spośród 6 dziś wykonują prace, nie Z\viąE.ane 
tokarek, jedynie 2 ~ w użyciu, i to z zawo<lem tylko na skutek tego, że 
w minimalnym stopniu. w tej wspa fabrykant Makowski ograniczył pro 
niałej hali fabrycznej stoi bezczyn- dukcję zakładu, zwalniając niewy­
nie olbrrzymi ,.Rapid" do sztancowa- godnych dlań ludzi. 
n1a, obok niego _ równie bezczyn- Na pl'zestrzeni 6 lat stosował on 
nie stoją gwinciarki, frezarki i to- n!esł~1chany wyzysk w stosunku do 
karki. praktykantów i wylnvalifikowanych 

- Czy można uruchomić maszy- rzemieślników. 
ny? - pytamy tokarza, ob. Jana Ba -W pierwszym roku. praktyki ia 
na3iaka. . rabiałem :3 zł. na godzinę - mówi 

_ A można _ odpowiada cz. oży- " Cze~ław Gubanek - w następnym 
wieniem. - Wystarczy nieduży re- 'I roku zaś 6 zł.. 
mont , Roboi.nicy prywatnej Fabryki Bu 

- ·A ilu ludzi można by zatrud- tlowy Maszyn Rolniczych w Piątku 
nić na waszym oddziale? '/ żyją be~. żadnych. perspek.tyw na 

- Gdyby uruchomić dwie zmiany 1 przysz_łosc. Płac~ ~eh są ~1_nimalne. 
i dostarczyć nam surowca, mogło by l PracuJą pr~en:azme. na dn!owkl. Z~ 
tu pracować nie 6 ~ 40 ludzi. szeregowame Jest mewłaśctwt. i na.1 

W d · k · · W dl ż k'l hardziej wykwalifikowani robotnl-
cho z.i~y d~ uzn_i. z u 

7
, ~= cy otrzymują tu najwyżej 6 lfl'llpę 

kunastometroweJ hah ~ 6 ,„g . uposażeniową, podczas gdy w pa11-
sł_ych palen!sk O n~pędzie . mech1.aa~ · twowych fabrykach za te czynnoś 
mcznym .. Nikt t1:1 me pracu3e. Sc ci przewidziane jest zaszeregowa­
ny, oblep1on~ paJęczyn~. Pod oknem nie do VII i VIII grupy. 
sto1 samotme zardzewiała maszyna 
do spinani111 obręczy. 

Nie lepszy widok przedstawia 
wspaniale urządzona mechanic'lna 
stolarnia, w której dziś pracuje za­
ledwie 2 Judz.i. 

W ten sposób ~ pierwszorzędnej 
fabryki. która mogłaby dać maso­
wą produkcję dla potrzeb wsi, lrnpi­
tallsta iMakowski - pragnąc rza 
wszelką cenę utrzymywać swój stan 
posiadania, ucrzynił ruinę. 

Makowski szykanował 
i redukował 
robotników 

Wiel11 aa tych, którzy dawniej pra· 
cowali w fabryre, rzostało na sku­
tek celowe; polityki Makowskiego 

Dlaczego milczy 
komitet gminny i rada 

narodowa? 
Nic dziwnego, że robotnicy, zatru 

dnieni w fabryce Makowskiego. o­
raz ci, którzy zostali zwolnieni, do 
magają się ukrócenia niecnych 
praktyk wyzyskiwacza. 

- .Jakże można powiedzi11? 
członkom Komisji, Kazimierz Urba 
nek, - dopuścić, by fachowcy mar 
nowali ~ie na podrzędnych pracach? 

- Jestem pomocnikiem kowal­
skim - powiedział Kazimierz Bron 
dzlak - i chętnie wróciłbym do fa 
bryki, ale nie chcę pracować na wy 
:zyskiwacza. 

Niewykorzystanie maszyn i zwęże­
nie produkcji wyłącznie do remon­
tów powinno było wywołać naty(llt 
miastową reakcję czynników gospo 
darczych i politycznych w ppwlccle 
łęczyckim. Olbrzymie zapotrz~bo­
wanie na maszyny rolnicze I fakt. 
że do Piątku przyjeżdżają po maszy 
ny chłopi aż z dalekiego Kutna Po 
winien był uświadomić członków 
komitetu gminnego i ra«y naroda­
wej, że istnieje tu poważny ośro· 
dek przemysłowy, który można i 
należy odpowiednio rozbudować. 

W fabryce w Piątku pracuje o­
becnie zaledwie 20 robotników. rod 
czas gdy można by zatrudnić około 
200 ludzi. Odpowiedni fachowcy po 
wróciliby do pracy. gdyby poło7-ono 
kres wyzyskowi ze strony fabrykan 
ta, robiącego 'Złote interesy na swym 
„warsztacie reperacyjnym". Dość po 
wiedzieć, że w lipcu i sierpniu ubie­
głego roku warsztat ten dał ka11itali 
ścłe i Piątku ponad '7 milionów zł. 
obrotu. 

Sprawa fabryki w Piątku musi 
znaleźć niezwłoczne i właściwe roz 
wiązanie. D111naga się tego ludność 

całego miasta. 
Komitet Powiatowy PZPR w Łę 

ozycy oraz komitet gminny w Piąt­
ku i rada narodowa winny to 
wziąć pod uwagę. Na ich słuszną 

decyzję czekaj!\ niecierpliwie mies-i 
kańcy Piątku i okolic. Ad. 

PRODUKCJA 
1/eoN~ 
~joli 

Spożycie tkanin bawełnianych wynosiło w Polsce przed woj-• 
rta (w roku 1938) lQ,8 metra na jednego mie&zkańca, W roku 1949 
wyniosło ono już 12,6 metra, a w roku 1955 wyniesie 17,8 metra na 
]ednego mieszkai\ca, czyli wzrośnie o 65 procent w stosunku do ro· 
ku 1938, a 41 proc. w stosunku do roku 1949. 

Wzrost produkcji przemysłu bawełnianego nastąpi dzięki 
·wzrostowi wydajności pr1:1c~', lepszej organizacji pracy oraz budow• 
nirtwu nowych zakładów. Włókniarze łód"Zcy dołożą starań, aby 
posta.wione przed nimi zadania zostały w pełni wykonane i przekro· 
czone! 

Roz"\Vój vvielo'\Varsztato'łVości 
• 

zape~n1a vvykonanie planów 
Sukcesy tkalni 

Brakowało jeszcze kilku minut do 
rozpoczęcia pracy przez popołudnio­
wą zmianę, a tkaczka z drugiej zmia­
ny tow. stt·englel już stanęła w far­
tuchu roboczym obok tkaczki tow. 
Brzo1.pwskil!j, pracującej na czterec.h 
krosnach. 

Przywitały się serdecznie, zaś tow. 
Brzozowska już na wstępie z pewną 
troską ostreegła swą koleżankę: 

„Osnowa jest dziś trochę gorsn, 
niż zwykle. Uważaj, żeby nie bylo 
braków", 

Tkaczki-wielowarsztatówki, Brzo. 
zcwska i Strcngiel, niedawno przeszły 
na obsługę 4 krosien. Dlatego zamie 
niają się spostrzeżeniami, aby wie· 
dzieć na co p:t"lede wszystki1!1 nale-
ży zwrócić uwagę. 

Nr 3 ZP JG Łódź-Południe 
cztery warsztaty. Wobec no pot~ lrn 
nych trudności technicznych tkaclC 
powrócili na dwa krosna, 

Jak prz"gotowano 
ruch 

wielowarsztatowy? 
Na wniosek organizacji party Jne; 

i rady zakładowej zmieniono wkrotce 
n.:.eudolnego kierownika tkalni. Na 
jego miejsce przyszedł nowy kierow­
nik. pełen zapału tow. Kubiak. 

Sekrntarz org. part., low Swięlo· 
sławski, przystąpił wraz z członkami 
egzelrntywy do omawiania nowego i 
prawidłowego rozwoju wielowarszta­
towości. Naradzano się ustawicznie 
z tow. Kubiakiem. Opracowywano 

Kierownictwo org. part., widząc 

t.sk pomy~lne wyniki. rzuciło projekt 
przygotowania następnych krosien, 
zwłaszcza , że tkacze wyraża.li ogrom­
ną oc:hotę przejścia na obsługę 

„czwórek". Planowo naprawiano kro 
sno za krosnem. Stale przybywały 
nowe zastępy tkaczy na „czwórkach", 
W niP.długim czasie, z górą 36 tkaczy 
111·zeszlo na zwiększoną obsługę kro. 

sle!f. 
Na cześć Święta Odrod:zenia posta. 

nowiono przerobić dalsze 32 krosna. 
W dniu 21 lipca znów li tlrnrzek sla· 

nęło przy „czwórkach". \V partii 
majstra Krauzowicza 4 tkaczy prze­
szło na obsługę 4 krosien. Tym sa-
mym <.ała partia majstra Krnuzowi•·za 

dokładnie odpowiednie formy pr1y. pracuje obecnie na „czwórkach". 

Na cześć Kongresu Pok.oju 
- Róbcie coś, towarzysze - bła 

gal ZMP-owiec Stanisław Grochow 
ski-ażebym mógł stanąć przy war 
sztacie. To hańba, żebym ja, facho­
wiec, pracował przy myciu baniek 
do mleka ... 

Aby pokrótce :zobrazować rozwój 
wielowarsztatowości w Zakładach 

Przern. Jed. Gal. Łódż-Południe, Tkal 

gotowania do przejścia na wielo- Rozmawiamy właśnie z młod<\ 
warszlatowość. Postanowiono, że za. 

tkaczką, tow. Patorą. Wróciła ona z 
nim tkacz przejdzie na obsługę 4 kro. urlopu w zeszły piątek. Przedtem 
slen, tr:r.eba te krosna przygotowai· 1 d ó'k h" Teraz ob· pracowa a na „ w J ac . 

Zobow iC}zania młodych prządek z ZPB im. • Maja Wypowiedzi robotników świacl- nia Nr. 3, musimy pamiQcią cofnąć się 
czą, o poważnym niedopatrzeniu ze 
strony Komitetu Gminnego PZPR nieco. 

r•ale.<yciP, aby nie wynikły jakiekol· sługuje 4 krosna. Robota idzie jej 
wiek trudności techniczne. znakomicie. 

,,_ Wiecie co, dziewczęta? - rrze• 
kła Helena Sas, przewodnicząc~ 

ZMP oddziału przędzalni średnio­
przędnej ZPB im. l Ma}a. - Nad­
chodzi I-szy Ogólnopolski Kongres 
Pokoju, i było by dla nas wielkim rza 
szczytem, gdybyśmy w iz:wiązku e 
tym podjęły rzobowiązania pro:iuk­
cyjne. 

Dalsze słowa przewodniczącej za· 
głuszyły radosne okrzyki wszyst­
kich dziev1cząt z prnędzalni. 

- Dobra myśl! - wołały - Cho­
ciaż już tera~ wypełniamy przeszło 
100 procent normy, to jednak każda 
z nas wytęży siły dla uczczenia Kon 
gresu i podniesie swe wykonanie o 
jesrzc~e kilka procent. 
Powzięte rzobowiązania postano­

wiono przesłać na ręce zakładowe­
go Komitetu Obrońców Pokoju. 

Pierwsze zobowiązanie złożyła 
Helena Sas. Do tej pory wykonywa­
ła 105 procent normy, obecnie przy­
rzeka podnieść swą produkcję do 
115 procent. Pozostałych 8 jej kole­
żanek postanowiło rzwiększyć swe 
normy od 3 do 15 procent. 

Trzeba podkreślić, że ob. Helena 
Sas uzyskała odznakę przodownika I 
pracy we współzawodnictwie za I 
kwartał. 

Przewodnicząca ZMP troszczy się 
nie tylko o stronę produkcyjną. Jej 
koło oddziałowe liczy 37 włonkili, 
a ,,Sztandar iMłodych" prenumeruje 
tu 47 młodych prządek. Jest to nie­
mała zasługa miłej i ogólnie lubiane.i 
przewodnicrzącej oddziałowej, Hele­
ny Sas. a jej koło jest jednym z naj­
lepiej prowadzonych na terenie za­
kładów. 

M. s. 

w Piatku, jak również Komitetu Już ubiegłego roku zaczął się ~u 
Powiatowego w Łęczycy oraz rally rozwijać ruch wielowarsztatowy. 
narodowej. Kilkunastu tkaczy i tkaczek przeszło 

Zachodzi pytanie: ,iak powiatowa 
i gminna organizacja. partyjna mo· na obsługę 4 krosien .. Jednak słuszna 
gły dopuśdć do tego stanu rzeczy? inicjatywa tkaczy nie została na!Pi'y­
Przecież fakty zwolnienia wykwaU cie doceniona przez kierownictwo. 
fikowanych fachowców z fabrvki Nie potrafiło ono w porę przygoto. 
Makowskiego powinny były zaniepo . 
koić i zaostrzyć czujność organiza- wac odpowiednio krosien tak, aby 
cji partyjnych i rady narodow<'j. f tkacz mógł bez trudu obsługiwać 

Gdy już odpowiednio przygotowano _ Prarująr na „czwórkach" zaro-
4 krosna, pierwsza przystąpiła do ob- blę znacznie więcej, niż dotychczas 
sługi „czwórek" młoda aktywistka _ mówi młoda tkaczka z uśmiechem 
Z~P, kol. "'ójcikowska. Krosna szły zadowolenia. 
dobrze nie wykazywały żadnych bm ' _ Pytamy _ ile? _ No, zgadnij· 
ków. i\ to najważnfrjsze. Próh:• de! _ 24 lub 25 tys. zł. _ tyle wła• 
wypadła pomyślnie. Kol. Wój- śnie zarabiają moje koleżanki Wój­
cikowska uzyskała wykonanie bazy 
w 130 proc. cikowska czy Brzozowska. 

Produkcja wzrasta 
Przy tym szybkim wzroście wielo· 

warsztatowości nawet w począlJ:ar-h 

nie spadł poziom produkcji żadne~o 
tlracza. Przeciwnie, przekraczają oni 
znacznie swe normy. Weźmy wy11iki 
'~ydajności pracy jakiejkolwiek Lka:z 

Bogacz wieiski. 
wyzyskuje młodocianego robotn•ka 

1 Zobowiązania produkcyjne 
dla uczczenia- Krajowego Kongresu Pokoju 

ki. Na p1zykład tkaczka Brzozowska 
o!liągnęla ostatnio 128 proc. normy. 
Tkaczki: Hauke uzyskała aż 131 proc. 
Koźlik 121 proc., Zagrodnik 118 proc. 
bazy. A jest jeszcze wiele tkaczek, 
które wykonują swe bazy w 115-120 
proc. 

Przeprowadzona w Polsce re­
forma rolna wytrąciła bogaczom 
wiejskim oręż z ręki. Jeszcze ~ą 
tacy, którzy· na wszelkie sposo­
by, wszelkimi środkami wyzys­
kują biedotę wiejską - a szcze­
gólnie młodocianych. 

We wsi Teodorów, gm. Dme­
nin, pow. łaski, bogacz wiejski 
Jan Pikiel zatrudnia u siebie 17-
letniego chłopca Jana Lewickie­
go, któremu za ciężką - od świ 
tu do nocy - pracę, płaci 3.500 
zł. na miesiąc. Chłopiec nie ma 
łóżka, a po całodziennej harów­
ce sypia w stodole. Otrzymuje 
również nędzną strawę. Pikiel 
nie zameldował chłopca w Gmin 
nej Radzie Narodowej, ani też w 
Ubezpieczalni Społecznej, gdyż 
nie chce płacić składek ubezpie­
czeniowych. 

z pomocq 
dla Korei 

Nieprzerwanie rośnie fundusz 
pomocy dla Korei. Ostatnio robo 
tnicy wykończalni ZPB im J . 
Stalina zebrali na rzecz ofiar 
barbarzyńskich nalotów amery­
kai1skich 42.784 zł. 

M. Marciniak 
ZPB im. J. Stalina. 

Lecz ów wyzyskiwacz wiejski 
nie poprzestaje tylko na tym. 
Nie dopuszcza Lewickiego do or 
ganizacji młodzieżowej, lękah1r: 
się jego zetknięcia z ZMP - któ 
ry uświadomiłby go i obronił. 

Kiedy przewodniczący kola 
ZMP przybył do zagrody Pik1ela, 
chcąc porozmawiać z Lewicki?!", 
bogacz WYkrzykiwał: „Ja go kar 
mię i płacę mu, to niech robi. 
Tu nie ma czasu na żadne roz­
mowy". 

Janem Lewickim winien się 

zaopiekować Związek Zawodowy 
Robotników Rolnych i zabrać 
go od bogacza, zaś wyzyskiwa­
cza przykładnie ukarać. 

A. B. 
gm. Dmenin, wieś Teodorów 

W związku ze zbliżającym się I nów złotych. Kwotę tę Zakłady 
ogólnopolskim Kongre::em Poko· uzy~kają dzięki zwiększonej pro-
,iu. pracownicy Z P. Dz. im. T. du kc ii. należytemu wykorzysta-
Duracza. na masówce w dn;u 8 niu surowca i oszczędnej gospo· 
b. m. jednogłośnie podj<:li zobo- darce we wszy.•tkich fazach pro-
wiazanie podniesienia akumula- dukcji. S. Boruch 
cji 'zysków Zakładów o 7 milio- Z. P. bz. Im. T. Dura<"za. 

~~~~~~~~~-

Czy taka ma być współpraca 
międzyzakładowa~ 

Z zakładów naszych Przem. 
- Pończ. im. L. Szenwalda, wysłano 

w dniu 14 lipca rb. do zakładów 
Przem. Pończ, im. Jurczaka tuzin 
pończoch do zeszycia. Dyrektnr 
techniczny, tow. Szarpański, sam 
dopominał się o to w naszym Wy­
dziale Produkcji. Wyżej wymie­
nione pończochy zobowiązano si~ 

zeszyć w ciągu jednego tygodnia. 
Na codzienne przypomnienia z na 
szej strony odpowiedziano w dniu 
20 lipca. że praca została już wy­
konana, Wysłaliśmy więc natych 
miast 2 liczarki, które jednak po 
godzinie wróciły z niczym. Jak 
się okazało, zaszła pomyłka. 

Nad rozwojem ruchu wielowarszta. 
towości czuwa stale org. part. l rada 
Z<1kladowa. Nu zebraniach partyj 
11vch naradach wvtwórczych towa. 
rzysle wynNpui;ico omawiają spra · 
wy wdclowarsztatowości. Wskazują 
na braki, które zaraz są usuwane. 
Tow. Kubiak na każdym posiedzeniu 
egzekutywy zdaje sprawozdanie z 
przygotowań do dalszego rozszerze­
nia wielowarsztatowości. 
Ambicją org. part„ rady zakłatlo­

wej i kierownictwa jest, aby do k01i­
ca br. wszyscy tkacze przeszli na ob 
slugę „czwórek". Toteż jui trwają 
przygotowania pozostałych krosien. 

Zapomniano o dachu 
Na ponowną interwencję odpo· 

wicrlziano nam. że towar już od 
dawna jest gotowy, (co nie było 
prawdą). W dniu 31. VII. powtór­
nie udały Się tam liczarki, i znów 
na próżno. Jak stwierdzono póżnieJ 
towar jeszcze nawet z magazynu 
nie był wydany do szycia. Zapy­
tujemy więc, czy tak powinna 
układać się współpraca miQdzy­
zakłarlcwa i komu zależy na tym. 
by nasi pracownicy tracili 

Dzięki temu, że organizacja partyj· 
na oraz kierownictwo tkalni, plano­
wo i z całą troską zajqly się rozwo­
jem wielowarsztatowości, zdołano 
uzyskać znaczne sukcesy. Nie zda­
't'Zył się wypadek, aby jakiś tkacz 
odszedł z obsługi 4 krosien. Racz<)j 
odwrotnie - pornslali tkacze wszy· 
scy pragną przejść jak najprędzej na 
(lbsłu~Ję czwórek, widząc wyniki in­
nych robotników. 

W oddziale odpadkowym ZPB I 
im. Marchlewskiego prze'l okna 
w dachu przecieka woda na sto­
jące tam maszyny. 

Wprawdzie robotnicy własny­
mi siłami sporządzili zasłony nad 
maszynami, lecz to niewiele po· 
maga. Tak. że w końcu 1.rzu.::ono 
z maszyn Po jednym walcu nie­
doprzedu. co soowodowało obni-

żenie produkcji. gdyż np. w dniu 
5 sierpnia na każdej maszynie 
były nieC'Zynne 24 WI'rleciona. 

Nasz wydział budowlany powi 
nien wreszcie zainteresować się 
bliżej stanem dachów nad sala­
mi produkcyjnymi. 

Czesław Gotlib I 
ZPB im. Marchlewskiego 

próżno cenny czas. 

- Ten szeroki rozwój wielowarsz­
na- tatowoścl zapewnia nam przedterml-

Z. Florczyk, 
ZPP im L. Szenwalda. 1 

nowe wykonanie naszych planów pro 
d11kcvjnych - oświadcza kiNownl~ 
tkalni. t"w· Kubiak. M. K. 
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Kontrola wykonania zad 
.,. 

an 
potężną bronią w walce. o Plan 6-letni 

B ardzo ważnym czynnikiem gwa I ne, lecz prawidłowo i na czas wy 
rantującym wykonanie . naszego konane. 

imponującego Planl! 6 - l~t~iego - Dobra kontrola wykonania pole­
?udowy fundamentow so~Jahzmu - .e;a na stałym, systematycznym 
Jest systcmaty~zna, c~dztenna kon· sprawdzaniu czy i jak wprowadza­
trola wykonama zadan. ne są w życie uchwały kierowni-

LENIN POWIEDZIAŁ, że „kon- czych organów partii, czy i jak rea 
trola człowieka i kontrola. faktycz· lizują członkowie partii przyjęte z.o 
nego wykonania. zadania - to treść, bowiązania. .Jedną z głównych me 
istotny sens, podstawa całej pracy, tod kontroli jest żadanie systema­
calej polityki". tycznej spra~vozdawczości od człon 

TOWARZYSZ STALIN stawiając ków partii, odpowiedzialnych za po 
przed organizacjami partyjnymi ua. wierzoną im pracę. Ale to nie wy­
XVII Zjeździe partii „zadanie pod- starcza jeszcze. Konieczna jest rów 
niesienia partyjno - organizacyjne.i nież bezpośrednia kontrola. wykona 
pracy do roli kierownictwa politycz nia w miejscu pracy, przy warszta­
nego", podkreślał również doniosłe r.ie, tokarce, agregacie, ścianie wę-
7naczenie kontroli wykonania za glowej, piecu hutniczym. 
dań. Weźmy dla przykładu Zakłady So 

nie udoskonaleń pracy podnieść wy 
clajność produkcji. 

W Żupie Solnej, w Wieliczce rę­
bacze mieli trudności w zbieraniu 
z gołej ziemi odstrzelonej soli. W 
czasie kontroli towarzysze z egzeku 
tywy zwrócili na to uwagę. Po 
wspólnej naradzie z górnikami do­
szli do wniosku, że jeżeli przed od­
strzeleniem położyć kawałek bla­
chy, to zbieranie soli będzie znacz­
nie ułatwione. Zdawało by się mała 
racjonalizacja, a usprawniła ona 
szybkość ·ładowania wózków i zwię 
kszyła znacznie ilość wydobycia. 

Nie bez wpływu pozostaje kontro 
la na podnoszenie dyscypliny pra· 
cy, zwięlcsżanie poczucia odpowie­
dzialności załogi. Nauki Lenina i Stalina są drogo„ dowe w Krakowskim. Sekretarz 

wskazem ,dla naszych organizacji wraz z członkami egzekutywy co- Poważne znaczenie posiada kon­
partyjnych, które zgodnie z zalece- dziennie odwiedza poszczególne od trola wykonania w poznawaniu i 
niem V Plenum winny wzmocnie działy fabryki , obserwuje pracę, wysuwaniu nowych kadr. Niezawo 
swą .kierownicza rolę w naszym bu sprawdza plany, poznaje bolączki dną metodą poznania ludzi iest o:.y­
downictwie, podnosić poziom pracy cddziałów. „Jeżeli dostrzeżemy tył- stematyczna obserwacja i kontroLl, 
organizacyjnej do poziomu wielkich ko jakieś wahanie, spadek wydaj- jc;k wykonują swoje zadania, jak 
zadań, jakie stawia Plan 6 - Ietm. ności, z miejsca szukamy przyczyny pracują dla partii, jaki jest ich sto 

o tym, jak wielką wagę przyw!ą- tego stanu i staramy się zapobiec sunek do zagadnień społecznych itp. 
zuje nasza partia do kontroli wyko zlu" - mówi II sekretarz organiza Dobrze postawiona kontrola wyko­
nania świadczy fakt, że zagadnienie cji fabrycznej, tow. Wasina nania - uczy Towarzysz Stalin -
to poruszane jest na niemal wszyst- Taki stosunek do kontroli mobili to reflektor, który pozwala oświe· 
k. h t · h k f · h · tlić stan pracy aparatu. Toteż tam, ·1c par YJnyc on erencJac i 7.e- zuje załogę do wydajnej pracy, u-. h 1 gdzie organizacje partyJ'ne, J·ak np. bramac . Kontro a wykonania za- czy ją wykrywania braków, cdpCl-
d ' · t b d t t w hucil" „Kościuszko", w kopalni an 3es owiem po s awową me o wiedzialności za warsztat, wychowu · Sta 
d d b k 

. 1m. · lina o tym pami„tają, tam ro 
ą o rej pracy ierownictwa, Jest je więc kadry, podnosi ich świado "' 

d I · · t 1 sną i rozwijają się kadry, tam wY· fun amentem bo szew1ckiego s Y u mość i kwalifikacJ· e zawodowe. suwani są nowi, zdolni ludzie na od 
pracy organizacyjnej, jest niezbę- Ale ścisła kontrola nie tylko poz powiedzialne stanowiska. 
dnym warunkiem, aby przyjęte u- wala wykryć i usunąć braki, pozwa 
chwały, zobowiązania itp. nie za-wi la ona również ujawnić nowe rezer Systematyczna kontrola wykona 
sły w próżni, nie zostały wypaczo wy produkcyjne i przez wprowadze Inia pozwala na wlaśeiwe stosowanie 

Szybko przeprowadzić omłoty 
Zwycięsko zakończyliśmy żniwa. 

krytyki i samokrytyki - niezwykle 
ważnego oręża w podnoszeniu po­
ziomu pracy partyjnej. Nie kumo­
terskie rozstrzyganie zagadnień, ale 
śmiała krytyka i samokrytyka uja 
wnia wszelkie niedociągnięcia, zwal 
cza biurokratyzm, wzmacnia czuj­
ność załogi. 

Nasze organizacje partyjne po-
wlnny pamiętać o tym, że odgórna 
kontrola nawet wtedy, gdy jest naj­
lepsza, rzeczowa i konkretna, oparta 
o głęboką znajomość spraw politycz 
nych i gospodarczych, nie wyczer­
puje jeszcze zagadnienia kontroli. 
„Istnieje jeszcze inny rodzaj spraw 
dzania, sprawdzania od dołu, gdy 
masy kierowane, gdy znajdujący 
się pod kierownictwem sprawdzają 
kierowników, stwierdzają ich błędy 
i wskazują drogi do ich naprawia· 
r.ia ... " (Stalin). 

B ez wciągnięcia mas do kontroli 
wykonania, bez uwzględnienia ich 
doświadczeń trudne jest wykryci~ 
wszystkich braków i niedociągnięć 
w pracy. 
Ważną formą oddolnej kontroli 

są n arady wytwórcze, jeżeli odby­
wają się regularnie, jeśli przepro­
wadzane są w duchu szczerej kryty 
ki i samokrytyki. 

I tak np. na skutek sygnalizowa 
r.ia przez jednego z towarzyszy, :i:e 
w oddziale 

11
N" - Państwow.\Th 

Zakładów Przemysłu Odzieżowego 
w Poznaniu odczuwa się zahamowa 
nie w produkcii. odbyła się natych 
miast narada. Rzeczowa dyslrnsja 
wykazała, że dostawy materiału są 
nieregularne, i że słaba jest praca 
mniej wykwalifikowanych robotni­
ków. Zebrani postanowili więc za­
o;;trzvć kontrolę nad dostawami o­
raz wzmocnić pomoc fachową u­
dzielaną przez majstrów mniej wy­
kwalifikowanym towarzyszom. W 
rezultacie produkcja oddziału n\e 
tylko się utrzymała na poziomie o 
kreślonej planem normy, ale znacz 
nie wzrosła. 

Ukończenie sprzętu zboża oznacza 
prz;ejście do realizacji drugiego za­
dania, do omłotów. 

Przystąpienie do omłotów tuż po 
1.3.kończeniu głównych prac zmw­
nych i szybkie ich pl"Z.cprowadzenie 
jest niezwykle ważne. 

jawniono w gospodarstwach boga- I późnień w r emontach, jakie miały 
crzy wiejskich 24 silniki spalinowe i np. miejsce w TOR woj. wrocław-
8 młocarń z silnikami, na które nie skiego, gdzie na krótko przed rozpo­
posiadali oni prawa własności. W.ięk częciem omłotów było jesrzcze 48 
szość tych maszyn nie była w ogóle niewyremontowanych lokomobil. 

Należy zwrócić uwagę na jeszcze 
jedną ważną formę kontroli wyko­
nania przez same masy - na prnsę 

Sprawą omłotów muszą w pełni z jej szeroką siecią korespon1ei1-
użytkowana. 

Te wypadki powinny jeszcze uar- żyć wszystkie gromadzkie i gminne tów robotniczo - chłopskich oraz na 
dziej zaostrzyć ezudność naszych or- organizacje partyjne, gminne rady listy czytelników. Ruch korespo11-
ganizacji partyjnych w terenie, jak narodowe które powinny wzmóc den~ów i listy czytelników - jak to Doświadczenie UC'Zy, że pozne o· 

młoty, tj. rozpoczęte dopiero wtedy, 
gdy nastała pora rzasiewów. są z 
braku czasu przeprowadzane niesta 
rannie i niedbale. Co więcej ziarno 
zachwaszcza się, jest w nim dużo 

pośladu i wprost n ie nadaje się do 
siewu. Wysiane - rziarno takie daje, 
rzecz jasna, o wiele niższy plon, zaś 
w wypadku złych warunków atmo­
sferycrznych, zwłaszcza mrozów, ule­
ga łatwo uszkodzeniu, narażając rol 
t'lika na straty. 

' i / określił towarzysz Bierut - stano-
też rad, narodowych, ZSCh oraz mało kontrplę w teren.ie oraz ZSCh wią szczególnie ważną i cenną ror-
i średniorolnych chłopów wobec ZMP. Od ich bowiem pracy i porno- mę kontaktu z masami pracujący­
wroga klasowego, usiłującego różny cy, a przede wszystkim od aktywno· ini, pobudzającą aktywność mas, u­
mi metodami szkodzić i opóźniać ści organizacji partyjnych na wsi, w latwiającą walkę z wynaturzeniami, 

Przeprowadzenie omłotów. TOR PGR i POM zależy czy kam- z biu~okratyzmem, z bezdus'l!lym ' ' stosunkiem do potrzeb człowieka 
Duży nacisk w akcji omłotowej pania omłotowa zostanie przeprowa pracy. 

trzeba położyć na zagadnienie po- chona równie szybko zwYcięsko .Jeżeli nasze organizacje party.jnc 
· k z· n1·wa naucz"- sie, po bolszewicku systema 

mocy sąsiedzkieJ·, która powinna Ja · "T tycznie kontrolować wykonanie za· 
być realizowana ściśle według pła- A wie!lly już z doświadczeń lat dań, jeżeli będą szeroko wciągały 
nów zatwierdzonych przez zebrania ubiegłych, że wczesne i sprawne o- do kontroli masy pracujące - W 
gromad.7lkie. szybciej i sprawniej zrealizowane 

młoty zbóż, to wcześniejsze siewy, będą wielkie zadania stawiane 
Traeba też dopilnować by remon- a zatem i większe plony w przy- przez Plan 6 - letni. Kontrola wy-

Natomiast przystąpienie do omlo- ty młocarń, lokomobil inny~h szłym, drugim roku realizacdi Pła· konania może i musi się stać naszą 
tów natychmiast po żniwach pozwa- maszyn omłotowych były wykonane . potężną bronią w walce o budowę nu 6-letntego, podstaw soc.jalizmu w Polsce. 
la urzyskać i lepsze i więcej ziarna. I w terminie. Nie może być takich o- K. D. B. Tr. 
A wiadomo, że dobre, kwalifikowa· 

• 

Po zdrowie i §il9 

Setki tysięcy roboh',Pcó'~ i prarowni11ów umysłowych wvjecbało w 
tym ro-ku na wczasy -- po '.i.drowie i siły. 

W sanatorium dl:i '·"'mat:vków w Szczawnicy leczą się robotnicy 
z całej Polski. 

Na zdj.: lrnracju~~<' na ~11accr1;1< ze szklankami wody leczniczej. Od 
lewej: hutnik z „Zygmunta" - Jan Dymański, kowal z fabryki narzę­
dzi w Bydgoszczy, - Wojciech Cegieł, nauczycielka z Wrocławia. -
Kazimiera Fronczakowa i Franciszek Chocholski, górnik '.l. kop. „Bierut". 

Setki tysięcy dzieci nabierają sił i zdrowia na koloniach l<"tnlcb nad 
Bałtykiem. narl jeziorami mazurskimi i na Dolnym ~l~ku. 'fa iln„tra­

di - dziN·i narl i<'7.ior'-"m.„ 

A kto nie wyJe-0hal z tych czy innych powodów - używa ruchu i po­
wietrza również i w mieście. 

• • 
ne ziarno to gwarancja wysokie~, 

1 
bogatych zbiorów, bowiem „jaki" 
ziarno, taki plon". 

Wczesne rozpoczęcie omłotów u­
możliwia też racjonalne wykorzy­
stanie maszyn omłotowych w ośrod­
kach maszynowych, Młocarnie ośrod 
ków maszynowych nie będą wtedy 
stały bezczynnie aż do czasu, gdy 
„na gwałt" trzeba młócić rziarno na 
siew, lecz będą pracowały już od 
chwili ro7lpoczęcia zwózki zboża. 

T wórczość Guy de .l\1aupassan-
ta przypada w historii Fran 

cji na okres, gdy kapitalizm za· 
czyna przerastać w fazę monopo­
listyczną, gdy ustrój burżuazyj­
ny zdradza już wszelkie objawy 
rozpadu. Procesowi tworzenia s-ię 
państwa - lichwtlarza towarzyszy 
:v'lmagający się ucisk mas pr:tcu 
JąCych, wyzysk kolonii, gigantycz 
ne a~ery finansowe (Panama), za 
l~g~hzowane przez państwo gra­
bie.ze! panosząca się wśród urzę­
dnikow korupcja, sprzedajność 
prasy, a wszystko pokryte maską 
obłudnych frazesów na temat 
uczciwości, honoru, patriotyzmu. 

Maupassant WCIQZ zywy drapieżnym sw1ecie 
nym. („Samotność•', 
dzie", .,Noc"). 

burżuazyj­
„Na WO· 

Zgodnie z uchwałą Rady Mini­
strów omłoty winny być zakończone 
do dnia 20 sierpnia. Wykonać to za· 
danie bęclzie można, jeśli akcja o­
młotowa przebiegać będzie nie 
mnie.i sprawnie i szybko, niż prace 
żniwne. 

Aby umożliwić szybkie przystą­
pienie do omłotów, ośrodki masrzy­
nowe zostały na czas zaopatrzone w 
komplety młocarniane, m aszyn y czy 
s'lczące, w części wymienne, mate­
riały pędne itp. w ilości gwarantu· 
jącej nieprzerwan~ i szybkie ich 
przeprowadzenie. 

I tak Spółdzielcze Ośrodki Maszy­
nowe posiadają 14 tys. młocarń i 
maszyn czyszczących, które do roz­
poczęda siewów wymłócą ponad 800 

tys. ton zboża. W Państwowych Go­
spodarstwach Rolnych, gdzie omlo· 
ty już rozpoczęto, czynnych jest po­
nad 2.500 młocarń, które często pra­
cują na dwie zmiany. Państwowe 
Ośradki Maszynowe rozporządzają 
ok. 150 kompletami młocar11ianym1. 

Ale dla sprawnego dokonania o­
młotów tnzeba również zmobilizo­
wać młocMnie i maszyny gospoda­
rzy i.ndywidualnyeh, a zwłaszcza bo 
gaczy wiejskich. Kułacy - jak 
świadczą o tym dość liczne wypad· 
ki - usiłuj ą ukrywać zrabowane z 
majątków, lub n ieprawnie przy­
właszczone maszyny i młocarnie. 
I tak np. w pow. piotrkowskim u-

ś_rodowiska społeczne, z któ­
r ych czerpie Maupassant to 
drapieżna burżuazja i odchodząca 
bezpowrotnie w przeszłość szlach 
ta narodowa, która wyeliminowa· 
na z życia gospodarczego i poli­
tycznego, oderwana od ziemi, 
bądź pauperyzuje się („życie"), 
bądź też wędruje do miast i prze 
radza się w pasożytniczą warstwę 
rentier.;ką („Silna jak śmierć". 
„Góra Oriol''). 

W powieści ,,'His toria pewnego 
życia" ,-„idzimy rozkład, stopnio­
we lecz nieuchronne zamieranie 
ginącej klasy feudalno-obszami­
czej. ,Wspólne tło społeczne nasu­
wa analogię, z jakie odległą tema 
tycznie sztuką Czechowa „Wiśnio 
wy sad". I tu i tam widzimy tę 
samą atmosfel'ę beznadziejności, 
uwa1·unkowaną przez nieuchron:ią 
zagładę klasy feudalna-obszarni­
czej. 

Przeciwstawieniem uwiądu i .:a 
staju ż:tcia g:nącej szlachty je;;t 
dynamizm bmżuazji, której dt a­
pieżny ch arakter, nicość moral-
ną i zakłamanie ze wspaniara 
spostrzegawczością demaskuje 
Maupassant już w „Baryłeczce" 
(1883). „Ba1·yłeczka" z miejs.:a 
zjednała mu powszechny i·ozgłos. 
W noweli tej kreśli Maupassant 
typy „uczciwych łajdaków" z klas 
posiadających, ich uwarunkowany 
pełnym porLfelem „patriotyzm", 
który jednak znika bez śladu z 
chwilą, gdy przestaje się opłacać 
ich „moralność" na pokaz, ukry-

w setną 
iłisarza 

wająca pod cienkim pokostem 
świętoszkowatych manier rozpasa 
ną żądzę użycia i zgniliznę mo­
l'alną. Od tego ciemnego tła tym 
jaśniej odbija się postać dziewczy 
ny z ludu, która padła ofiarą 'spo 
łeczeństwa kapitalistycznego, a 
jednak w chwili próby daje dowo 
dy prawdziwego patriotyzmu, po· 
czucia lionoru, 11czciwości i siły 
moralnej. 
Wspaniałym wybuchem pa3ji 

demaskatorskiej Maupassanta jest 
powieść „Bel Ami", przedstawia­
ją.ca w syntetycznym skrócie 
„wielki świat" polityki i prasy. 

Bohater pow1esc1 Duroy, 
zręczny i bezczelny karierowicz, 
wi·aca z Afryki, gdzie w . re­
gach Legii Cudzoziem skiej pędził 
awanturniczy żywot. W Paryż'l n:e 
przebierając w środkach, nie cofa 
jąc się przed najbrudniejszymi 
machinacjami, pnie się po szcze· 
blach ,,drabiny społecznej". 

Pozbawi-0ny wszelkich skrupu· 
łów, cynik i łotr, nie gardzi o­
szczerstwem, pochlebstwem i zdra 
dą, nie gardzi nawet alkową, by· 
le dochrapać się stanowiska, pie­
niędzy i władzy. Inni. bohatero­
wie, to milioner Walter, właści­
ciel sprzedajnego szmatławca, ty 
powej ,,fabryki oszustów", który 
był inicjatorem wojny zaborczej 
w Marokko i zarobił miliony na 
krwi ludzkiej; to pozosta.jący na 
usługach Waltera, minister Laro­
che-Mathieu, szczwany wyga pali 
tyczny, lawirujący zręcznie mię­
dzy wrogimi pa!I'tiarnl „podejrza 
ny grzyb z tych, co to setkami 
wyrastają na mierzwie", burżua· 
zyjnego prawa wyborczego, sta· 
nowiącego narzędzie oszukiwania 
narodu. Ci trz.ej tworzą typOW=ł 
zaiste piramidę burżuazyjnych 

• 
roezn1eę urodzin 

wierzchołków; polityka 
na usługach kapitału. 

prasa 

Maupassant odsiania kulisy 
świata burżuazyjnego, w którym 
pieniądz warunkuje kryteria mo­
ralne, określa pojęcie honol'u, sta 
nowi podszewkę haseł patriotycz­
nych, decyduje o stosunkach ro­
dzinnych. 

Maupassant, uczeń Flauberta, 
przyjaciel Emila Zoli, dorównuje 
im precyzją słowa, prześciga pro 
stotą stylu. 

Jego nowele, perły miniatury 
literackiej, skrzą się dowcipem, 
chłoszcz!! sarkazmem, a zawsze 
uderzają trafnością obserwacji. 
Opisuje w nich Maupassant życie 
chłopów normandzkich, drobnych 
ciułaczy-rentierów, drobnomiesz­
czańskid1 urzędników. Wiele no ­
wel poświęca miłości i małżeń-

wielkiego 
F •. rane11 

stwu burżuazyjnemu. Wykazuje 
w nich, jak moralność burżuazyj 
na odziera. miłość z wszelki::h 
pięknych uczuć i degraduje ją do 
poziomu aktu fizjologicznego, 
małżeństwo zaś przeistacza w 
transakcję handlową. 

W szeregu nowel występuje 
Maupassant jako przeciwnik woj 
ny imperialistycznej. Opisuje roz 
bestwie.'lie francuskich wojsk ko­
lonialnych, 11pacyfikujących" ple­
miona arabskie („Fri•pouille" -
„Pod słońcem"). Jednocześnie o­
piewa wspaniały patriotyzm i 
szlachetność charakteru prostycil. 
ludzi Francji („Matka Sauvage", 
„Baryłe.:zka"), gdy na porządku 
dziennym staje obrona ojczyzny 
pl'zed n::.jazdem Prusaków. 

„Skoro - pisze Maupassant -
rządy uzurpują sobie prawo zabi­
jania narodów, nie należy się dzi 
wić, że czasem i narody kol'zysta 
ją z prawa zabijania rządów. 
Przecież bronią się. I mają słusz­
ność". Wojna stałaby się nie do 
pomyślenia, „gdyby narody to zro 
zumiały, dokonały s11du nad rzą· 
dzącymi mordercami, gdyby :tie 
zgodziły się pójść na bezmyślną 
rzeź,, gdyby zwróciły broń prze· 
ciwko tym, którzy broń tę dali 
im w ręce". 

Maupassant nienawidzi burżu· 
azyjnej struktury społecznej, nie 
widzi jednak siły, która mogłaby 
w przyszłości zrealizować jego 

. szlachetne ideały piękna i spra-
wiedliwości społecznej, nie prze­
czuwa potęgi klasy robotniczej; 
głęboki sens i znaczenie barykad 
Komuny Paryskiej uchodzą jego 
uwagi. 

Tym się tłumaczy gniotące go 
uczucie osamotnienia we wrogim, 

Spuścizna literacka Maupassan 
ta nic nie straciła na aktualno· 
ści po dzień dzisiejszy. Bo czyz 
postać kal"ierowicza i aferzysty 
Duroy ni:i przypomina grasują­
cych obeenie we Francji oszustów 
politycznych, ludzi bez zasad i 
skrupułów? Czy Laroche-Mathieu 
nie jest pierwowzorem owych ty 
siącolicych polityków, pragnących 
~awsze być języczkiem u wagi i 
zręcznie klecących sprzedajne ga 
binety? Wreszcie Walter to 
duchowy przodek dzisiejszych He 
arstów i Me Cormicków, zarabia 
jących krocie na gpekulowaniu 
krwią i złotem. 

Kiedy zdradzona przez burżu· 
azję Francja jęczała pod pruskim 
butem, kiedy wzamian za l)Qmoc 
przy dławieniu komuny Thiers po 
dal'ował Bismarkowi Alzację i Lo 
tąryngię, Maupassant napiętno· 
wał zdiadę, potępił zbrodnie za· 
borców imperialis.tyc:mych. Dziś, 
kiedy w zmarshallizowanej Fran· 
cji rolę prusactwa przejęli Arne· 
rykanie, kiedy dzisiejsza burżu· 
azja zdystansowała w zdradzie 
Thiersów, twórczość wielkiego pi 
sarza godzi z równą siłą w obec· 
nych zdrajców i grabarzy Fran­
cji. 

Reakcyjni krytycy, (wielbiciel 
dolara i kolaboracjonista Paul 
Morand) starali się wszelkimi :;po 
sobami zohydzić pamięć wielkie· 
go realisty. Dla nas jednak, pa­
trzących na jego twórczość z per 
spektywy epoki zwycięskiego so· 
cjalizmu, pozostaje Maupassant 
wielkim oskarży.-:ielem burżuazji, 
mistrzem realizmu krytycznego, 
pisarzem, którego najlepsze utw.> 
ry pomag~ją poznać całą zgniliz­
nę podstaw oraz antyhumanistycz 
ny eharal,ter społeczeństwa bur· 
żuazyjnego, pomagają walczyć o 
lepszy U'·trój społecz,ny, o pokój, 
demokrację i socjalizm. 

Daniel Trylewica 
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- PrzeŻ socjalistyczny styl pracy 
do usprawnienia obsługi konsumentów 

UWA~A, „Sró~lmicście"! . 
Komitet Dzielnicy · „Sródmiej· 

ska" zawiadamia, -ż~ w dniu 11. 
VIII. 1950. roku o godzinie 16.30 
odbQdzi~ się ._odprawa Komisji 
Szkole~lowej. . 
Obecność, obowiązkowa. 

,I, 1 

" .W,stawa 
sztuki radzieckiej 

Na V Plenum KC naszej Partii - wi 
cepremier tow. Minc podał cyfry, 
charakteryzujące olbrzymi rozwój 
siec\ detalicznej oraz wzrost obro­
tów · handlu uspołecznionego pne 
widzianych w okresie realizacji za­
dań Planu Sześcioletniego. 

Z danych tych jasno wynika, ie 
walka o socjalistyczny styl pracy w 
handlu uspołecznionym stać się mu 
~i codziennym zadaniem nas~y.;h 
placówek handlowych wszel!d<:go 
typu. Walka ta - to m. in stałe u­
suwanie braków i medociągni-ęć w 
sklepach, to usprawnienie obsługi, 
poprawa zaopatrzenia, stała analiw 
potrzeb rynku Zadaniom tym tow·J 
rzyszyć musi - iak stwierdził w to 

Okręgowa Rada Związków Za- ku dysku~ji na V Plenum mini­
wodowych Wydział Kultury i O- ster handlu wewnętrznego tow. 
światy komunikuje, iż w silli Tea· Dietrich - systematyczna walka o 
tralnej przy ul. Traugutta 18 zo- obniżendl' k(}sztów obrotu. 
stała otwarta w:vstawa pt. Sztu· . Jak. sprawy t~ przeds~awiaią siS 

k
. R d • k ' 125 I t T•• t obecnie na terenie sklepow Centrali 
a , a zlec a ora~ " a ea ru Tekstylnej, podległych ekspozytu -

Małego w Moskwie • • I rze Biura Handlu Detalicznego w 
Wystawa czynna codziennie od Łodzl? 

10 do 19. - Wstęp bezpłatny, Trzeba stwierdzić, że w okre~ie 

f 

·Nauczyciele. obradują 

po IV Plenum KC PZPR przepro­
wadzono szczegółową analizę i prze 
gląd kadr, zatrudnionych w skle­
pach CT. Na skutek tego usunięto 
z kierowniczych stanowisk w slde­
pach CT byłych właścicieli skle­
pów prywatnych. Okazało się w 
wielu wypadkach. że byll oni powią 
zani z elementami spekulacyjnymi. 
ułatwiając im wykupywanie towa­
rów, przeznaczonych dla świata pre1 
cy. Miejsca ich zajęli ludzie, wysu­
nięci spośród ekspedientów, woź­
nych i innych. Trzeba podkreślić, 
że pozwoliło to także usprawnić 
działanie sklepów - nie zwiększo­
r!O bO\\·iem personelu, zastosowano 
natomiast metody wyższej wydaj­
ności pracy. 

Ta daleko idąca reorganizacia 
przyniosła pożądane wyniki. .Je­
dnak:i:e do tej pory nie stworzono 
kursów szkolenia zawodowego dla 
ekspedientów i praktykantów. Szko 
lenie to ma rozpocząć się jesi~nią 

b . r. · 

popyt w mi~ście - z dziedziny pas 
manterii, czy dziewiarstwa nie są 
przez sklepy pobierane z hurtowni 
we właściwym terminie. Tak, na 
przykład, przedstawia się sprawa 
pończoch, tasiemek, gumy, nici, czy 
wreszcie sztywnika, których to ar­
tykułów hurtownie mają pod do­
statkiem. Kierownicy sklepów nie 
nadsyłają także w terminie spra­
wozdań, dotyczących analizy po­
trzeb rynku. Wskutek tego placów­
ki CT często nie są powiązane z te 
renem, nie znają potrzeb kupują-
cych, pracują, jak to się mówi, „na 
ślepo". 

Również niedostateczny rozwój 
"vspólzawodnictwa· pracy między 

7espołami sklepowymi ogranicza 
możliwości podniesienia ich kwali­
fikacji. 

Następnym etapem u sprawnienia W chwili obecnej, gdy wzmaga 
pracy sklepów CT - będzie ograni się walka o socjalistyczną kulturę 
czanie przerostów personalnych w w handlu uspołecznionym, kiero· 
placówkach h andlu detalicznego CT, 
przerzucanie zbędnego personelu na wnictwo BHD, organizacja partyjna 

, ........... , 
Nasi Czytelnicy zwracają uwagę 

Zapomniana ulica 
Ob. B. B. pisze w i111ieniu mies7.kańców ul. Eleonory: „Prosimy o H• 

interesowanie eię naszą u!iq. Zbliża się jesiei1 1 będziemy brnąć po kostki 
w hłocie, gdyż wszędzie są dziury w chodniku i wyboje na jezd11i, zas ani jedna 
la111pa nie oświetla naszej ulicy.„''. 

Prosimy /llicjskie J'rzedsiębiorstu:o Drogou:e o zai11teresowalfie !ię tf 
sprawą. 

Uwaga, ZOM! 
Ob. A. L. pisze: „Pny zbiqrn ulk Półnncnej i Solnej znajduje 1it 

frick, do którr1rn plywają 111cczystoóci z rynsztoków tych dwóch ulic. Ściek ten 
o•tntnio za11chuł sir i powstało r'11rh1111ce bajorko, które trzeba z daleka omijać. 
Powitalibyśmy z radością akcję ZO)I, mnjąrą na celu zlikwidowanie Lajora.„" 

Nie1l'qtpli1rie ZOM u:eźmie lę prośbę pod uwagę. 

SLADEM NASZYCH ARTYKUŁÓW 

Nadzór nad remontami 
Przy Znrządne 'icrnchomośd ustanowiono o~tatnio kierowników rob6t 

ruuontowych rlla ~111·awowanin nadzoru mul pos1czell;ólnytni i-cmontami z ramie· 
nia Z!\. ~iadurno'ć tę otr;i;~·mnli~my w odpowieclzi na anykuł pt. „Praca i trud• 
ności komisji remon"towej przy DRN-$ ródmidcie". 

Przyczyny przerw w ruchu tramwaiowym 
inne stanowiska. Sprawy te były te- i rada zakładowa winny dołożyć str: 
matem wczorajszej narady, zwołanej rań dla usprawnienia pracy swych 
przez BHD CT dla kierownik(iw placówek. Częstsze urządzanie na-

<:one bi;dą omówieniu zadań nauczy- wszystkich sklepów z terenu Łodzi rad kierowników i ekspedientów W oclpowierlzi na list 11asz!'g(} Czytclnikt1 pt. „Tl'amwaje znów jeidżQ 
Plenum Zarządu- Okr. ZNP odbędzie się 12 bm. 
·w· an1u 12 sierpnia br., tj. jutro, ob 

r<J,O!>)Vać .będzie w Łodzi plenum 'la 
rzadu Ok,ręgowego Związku Naurz)'­
d~~'stwa Polskiego. Obra_dy pośwlc:-

clelstwa przy realizacji Planu Sześr.io i ·województwa. Na naradzie tej po stud;mu„, otnymalHmy "yjaśnienie z Prezyclium RN w Lodzi. Rozkład jazdy 
letniego, oraz zagadnień, związanyl:h stanowiono powołać specjalną ko- (przynajmniej raz na miesiąc), -

t 
·•-ó t:amwa.i5w jrst urc1?11luwa11) i najlilużFlll przerwa w rur.hu ~e stacji Chojny nie 

z powlatowymi konferencjami ZNP. misję, która będzie rozpa rywr:ł;:i wspólne rozpatrywanie wym-. w w obradach wezmą udział przed- stan kadr w każdym sklepie, po~r;:e pracy i gruntowna analiza braków powinna pnekraczać 4 minut. Dłuższe przerwy i skupienia się pocięgów powo-

Podręczniki szkolne 
w .placówkach ·Dornu Ksiqżki 

stawiciele Partii. rad narodowych, by każdej placówki i ~taw1ala · . · . . . pomyślne 1h1ją pricwużuie roboty kanalizacyjne, które prowadzone Sił w kilku punktach 

CRZZ 1 organizacji społecznych. Za. odpowiednie wnioski do realizacji. 
1 
mewlf t~hwie przyniosą M. Zal. miasta. 

Dom. Książki podjął tego roku 
słuszną inicjatywę, zmierzającą do 
usprawnienia· rozdziału · książek d\a 
młodzieży z poszczególnych szltol. 
Mianowicie każda ksicgarnia będz1 e 
zaopatrywała w książki młodzież z 
okolicznych szkół. 

~~~~~~~-~~ąw~hl- ~~~dc~u~~o~~wd

1
· _re_~_u_a_y_. _________________________________________ _ 

nie przedyskutowane i wytyczone b<:- ne zagadnienia zaopatrzenia skle- • •J I 
d<t "zadania dla pracowników oświato- !>ÓW, obsługi kupujących, estetyki K ., .. e dy b ę dz., e go to' w gm ach noUJe I §Zn o q 
towycb na terenie naszego woje- sklepów oraz niedociągnięć w zao- na ~to1'ocll? 
wództwa. patrzeniu, często wynikających z ~ 

Obrady rozpoczną się o godz. 9.30 I winy kierowników sklepów. Zdarza Z ł ł • I • d • • • • d • ' ł •• 
w sali ZNP przy ul. Zachodniej 12. się, że towary, na które jest duży 0p0 ZO OQI WO CZY Z me OCIQQnlęCIOml 0 m1nlS rOCll 

Termi~ 1 października musi być tym razem dotrzymany 

Ok . • +o księgarń Domu Książki ob­
t1łuży w ten sposób przeszło 100 szkół. 

Tanie winogrona 
w drodze do Lodzi 
Po 15 bm. nadejdą do Łodzi pierw­

sze transporty winogron z Rumunii, 
Wr;gler i Bułgarii. 

Owoce te będą sprzedawane przede 
wszystkim JJnez sklepy PSS ł ł\lllD. 
Cena kilograma winogron ·wyniesie 
w '1;ętalu ~ 35ll złotych: 

2 lata obozu pracy 
za kradzież mienia państwowego 

W tych dniach został skierowa· 
ny do obozu pracy na przeciąg 
dwóch lat Władysław Mateja, za­
mieszkały w Łodzi przy ul. Da­
szyńskiego 32. 

. "' 
,I „ .• 

·' . ' t' 

„ dzł·r."1PIAN··łOO'Dffl1V OOSPODMlCZEOO 
łlJ!IDOWY ~TA\V SOf.WJZMU wPOLSCE 

t>RĆJDtJKCIA OBUWIA SI ll1ANm0 

Budowę gmachu szkoły na Stokach 
1ozpoczęto w marcu br .. ~aś h~rm()· 
nogram przewidywał zakoncze111P. ro­
bót na dzień 1 września. Brak 
kotłów i urządzeń instalacyjnych d<;J 
centralnego ogrzewania opóźnia ukon 
czenie szkoły o jE\den miesiąc. 

Kierownik budowv, ob. Kwiecifr;;ki. 
informuje nas, że · _ty,lko dzię~i ~o­
bowiąwniom robotmkow. 11owz1<:trrn 
dla uczczenia Swięta 1-Majowego 
oraz dzięki współzawodnictwu pracy 
o ty\u1 'najlepszego zespołu hudnwla 
neqo w Polsce - skrócono czas bu­
dowy szkoły w stanie surowym o 30 
dni. 

Obecnie przeprowadza !\iq zakłada. 
nie instalacji elektrycznych, okien, 
tvnkowanie ścian. Ukończenie tych 
rcbót przewidywane jest pod koniec 
bieżącego miesiąca. Następnie przy­
stąpi się do prac wykończeniowych, 
wniesie się ławki, stoły oraz po· 
trzeb!'le pomoce naukowe. 

Przodownik pracy, murarz tow. Hen 
ryk Męchwiński, wyrabia przeciętme 
ponad 250 proc. normy. Ostatnio M­

slał awansowany na majstra. Za-Mateja był kierownikiem skle­
pu Centralnego Zarządu Przemy· 
słu Mięsnego Nr 27. Na tym sta­
nowisku Mateja nabvwał dla 
sklepu, którego był kierowni­
kiem, wędlii:y nielegalnego po­
chodzenia, nie nadające się do 
spożycia z powodu zepsucia. Owe 
zepśute wędliny Mateja zwracał 
następ!fie ekspedycji CZPM, jako 
braki. „ . 

Nowe kadry nauezyeieli 
wykształci dla potrzeb Planu 6-letniego 

Państwowa Wyższa Szkoła Pedagogiczna w Łodzi . -x-
Pracownicy PSS 
odgruzowują Bałuty 
Pracownicy sklepowi 28 rejonu PSS 

w ~odzi postanowili wziąć udział w 
odgruzowaniu Bałut. W dniu 6 bm. 
cda!i się na Bałuty, gdzie m.in. oczyś. 
cili tor, tramwajowy. 
' Pracownicy rejonu 28 wzywają do 
w~półzawodnictwa swych kolegów z 
rej. 29. 

Ilość miejsc na pierws.ź'ym roku 
studiów w Panstwowej Wyższej 

Szkole Pedagogicznej w Łodzi zo­
stała obecnie ~większona do 510, co 
stanowi liczbę dwukrotnie wyższą, 

niż w r oku ubiegłym. Ma to swą 

szczególną wymowę właśnie w okre 
sie Planu 6-letniego. Bowiem Plan 
6-letni, to ni,e tylko więcej tkanin, 
maszyn, nowych budynków fabrycz· 
nych i mieszkalnych - to również 

--~ "Dyżury aptek liczn!ejsze kadry inteligencji pra cu-
jącej, więcej fachowców - inżynie· 

Dzioiejszej n(}Cf dyżurują następują· rów, lekarzy, nauczycieli. 
ce apteki: 

Obroi1ców Stulingraclu 15 - Gro5z. Przygotowaniem nowych kadr na 
J..ows.ki, Pabianicka 212 - Junrbow- uczyciclskich dla szkól jedenastolet­
ska, Jaracza 32 - Km,il1<ka, Sta\111a 50 n ich zajmuje się Państwowa Wyż­
- Lu~zczew~ka, Kątna 54 - Krych, sza Szkoła Pedagogiczna w Łodzi. 
Kopernika 26 - Rytel, Piotrkowska 67 • ,,.. Pl ł' · · I 8 A t k Posiada ona trzy wydziały: human1-
- " agner, ac \.Osc1e ny - p c a . . . . 
Społec;i;na Nr 53. styczny (polo111styka 1 h is toria), ma· 

l'ir telefonu Pogotowia Ratunkowego I tematyczno - fizyczny '.matematyka, 
101-H. fizyka i che mia) oraz przyrodniczo-

Przetarg Poszukiwani 

geograficzny (przyroda i geografia). 
Słuchacze PWSP uzyskują wykształ 

cenie w rz:akres!e pierwszego stopnia 
uniwe1·syteckiego, połączone już w 
okresie studiów z praktyką dydak ty 
czną. obejmujące także szeroki za­

kres przedmiotów światopoglądo­

wych. 

Spośród ~głoszonych na pierwszy 
rok studiów kandydat ów - ponad 
70 procent, stanowi młodzież robot­
nicza i chłopska. IMJ:odzież ta ma za­
pewnione doskonale warunki nauki, 

internat i stołówkę. Wszyscy słucha 
cze, których rodzii;e nie są w s tance 
pomagać im w okresie studiów -

otrzymują stypendia. Inte rnat przy 

Ponieważ młodzież nie jest znm­
szona do pracy zarobkowej, ułatwia 
to znacznie naukę i pozwala na 
szybkie postępy, Wszyscy absolwen­
ci mają od razu zapewnione zajęcie. 
Spośród tegorocznych absolwent.Jw 
wielu pracowało w czasie wakacji 
na Studium Zaocznym, jako asysten 
cl, radząc sobie doskonale. 

Należyte przygotowanie kadr nau 
czycielskich jest rz.agadnieniem do· 
niosłej w gi. Tegoroczni kandydaci 
Wyższej Szkoły Pedagogicznej, to 
przeważnie młodzież chłopska i ro­
botnicza. Właściwy skład klasowy 
tej młodzieży daje rękojmię, że n.r.v.i 
nauczyciele staną się dobrymi wy­
chowawcami nowych pokoleń Pol-

u czelni ułatwia współpracę wykla_- ski Ludowej. 

dawców ze studentami oraz kontr-o-i 
lę postępów w nauce, frekwencji na 
wykładach i ćwiczeniach. . 

(sw.) 

pracownicy 
Pa11stwowa Zbiornica Wojewódzka przy Cen 

trali Odpadków Użytkowych w Łodzi, ul. Polu-
Goi'ica poszukuje Dyrekcja Państwowych Te· 

atrów Lalek w Łodzi, ul. Piotrkowska 101. Zg-ło­
szenia na miejscu. 706 

Szefa Działu Finansowega oraz kierownika 
Oddziału Księgowości przyjmie Centrala Handlu 
wa Przemysłu Drzewnego '' Łodzi, ul. Moniusz­
ki 11. W anmki do omówienia. 735 

' dniowa Nr 64 ogłasza :.r zetaq;io nieograniczony 
na wykonanie studni głębinowej do gl ębokości Ogłoszenia drobne 
70 mtr. na terenie żabieńca przy ul. Brukowej Podmajstrzego na cewiarnię, 6 osób do straży 
Nr 41. przemysłowej, trzy krojczynie zatrudnią na- U\V AGA, w dniu 9 bm. I ZGUBIOXO książeczkę 

a) z materiałem tychmiast Zakłady Przemysłu Dziewiarskit?go zginęła torba z doku· Ubezpieczalni Społecz-
b) bez materiału im. Pawła Findera ul. Łukasińskiego 4. Zglo- mentami na nazwisko ncj, Tomczak Józef, Trę 
Oferty w zalako,vanych kopertach nalciY szenia przyjmuje Wvdział Personalny. 678 Michalkiewicz Barbara, backa 98. 16241 

składać do dnia 18. 8. 50 r. godz. 10 rano Io· zam. Łódź, Pienin:· 18• ZGUBIONO dowóJ oso-

kalu. PZW, gclz1·e o godz. lu,30 nast"1ii kom'. ;iyJ·ne Starszego księgowe<>·o, bilansistę, księgowego Uczciwego zna!azc~ u-„ "" · t d k bisty, Szczepańska Ama 
otwarcie ofert. do materiałówki, maszynistkę siłe wykwalifiko- prasz31 się1 ° 2'.wro 

0 
oł·u lia, Krakusa 14. 

Zastrzega się dowolny wybór oferenta jak waną, (}beznaną z księgcwością i stenografią - mentow co Bnn·a g o-
1·ównież unieważnie:::iie przetargu bez podania uposażenie bardzo dobre. llltendenta siłę obezna szeń „Prasa" • Piofrkow• 
przyczyn. . uą z prowadzeniem magazyr.u odzieżowego, 3 pra ska 104a. 734 

Bliższ_e informacje „ ofe1·cnci mog~ . otr~ymać \ co~ników gospodarczych zatrudni natychmiast t:GUBIONO leg. k:>lt.Jo-
w Wydziale lnwestyc31 PZW w Louz1, u„ Po- Panstwowc Budo\\nict\' o Elektryczne, Łódź, ul,/ "'ą Nr 883322, SP, li\IP, 
łudniowa Nr G-1, od ,l?Odz. 8 do 11 rano. 737 Zamenhofa 32. • 73•3 Kubiak Zenon. 16251 

·252 

ZGUBIONO leglt. r.v·. 
Zaw. Włóknia!'zy, Należ 
nik Blandyna, Legion(•w 
38. 162.\V 

pewnia nas, że powierzoną mu robotę 
-wykona przed terminem. 

Robotnicy - ob.ob. Podkowiński I 
Miszczak - uzyskują przeciqtnie 130 
proc. normy. ,,Szkoła ta musi byt 
\!kończona w terminie - mówią, -
ty ze swej s trony będziemy praco• 
wać l'.!k, aby szkoła została oddana 
do użytku jak najszybdcj, aby dzieci 
robotników ze Stoków mogły naj­
rychlej pnystąpić do nauki w nowym 
budynku". 
Szkoła ta będzie wyposażona w na i 

nowocześniejszy sprzęt, mieści 18 sal 
wykładowych. sale doświadczalne i 
gimnastyczne. pracownię oraz wiele 
innych urządze1'l . Doskonale urZf\­
rlzona kuchnia i rozległa jadalnia w 
pewnią najlepsze warunki dożywia­
nia dzieci. 

Nr 3, prowadzące roboty na Stokach,, 
do Prezydium Rady Narodowej w 
Łodzi. Pism tych jest wiele. Pierw­
sze nosi datę 24 kwietnia br. ,.Załoga 
nasza zobowiązała się - czytamy -
pr1yśpieszyć termin wykonania bu· 
dynku w stanie surowym i wykończe 
niowym. W rc:wlązku z tym prosimy 
o wydanie polecenia wykończenia 
projektu robót instalacyjnych oraz 
podpisanie umowy na roboty instala­
cy jne i wykończeniowe". Podobne 
r;if'ma wysyłane były do Wydziału 
Budownictwa i Wydziału Oświaty. 
Niestety. pozostały one bez echa. 

Wydaje się, że obecnie należało by 
dołożyć· starań w celu ukończenia 
robót przynajmniej w przewidzianym 
nowym terminie - 1 października br. 
Zapal załogi PPB Nr 3 rz pewnością 

* "' * Vv posiadaniu naszym znajdują ~tę przyczyni się do wypełnienia tego za• 
kopie pism, skierowanych przez PPB dania. Bań. 

. -

Kursy pocztowo-telekomunikacyine w Łodzi 
Zapisy będą przyjmowane do 15 bm. 

Dyrekcja Okręgowa Poczt i Tcleko-1 Urnchomione będzie poza tym 2-let• 
mnnikacji, sekcja szkolenia zawodowe- nic liceum państwowe pocztowo-teleko· 
go w Lorlzi przy ul. Piotl'kowskiej 61, munikocyjne. Ukończenie liceum daje 

11rzyjmnjc zapi~y do dnia 15 sierpnia br. prawa normalnej szkoły stopnia liceal­

na 1_1astę[J11jqce kursy: ncgo. Wymagana jest mała matura lub 
Na 10-mfosięcmy kur& pocztowo-tele w1~kształcenic równorzędne. 

komunik-<1cyj11y wymagana jest mała Czynne będzie 3-letnie technikum 

matura lub wykształcenie rów1101·zędne. pocztowe. Od kandydata wymaga aio .'1 
Dla kandydatów przewidziane jest sty- klas szkoły podstawowej . 
pendium w wysokości 4000 zł micsięcz- Wszyscy kanclydnc1 bęclą korzystać ze 
nic, dla zamiejscowych bursa. &typcndiów. Bliższych informacji udzie-

Przyjmuje się także zapisy do jedno- la Dyrekcja Okręgowa Poczt i Teleko· 
rocznego skróconego liceum pocztowo· munikacji w Łodzi, oraz wszystkie urzę­
telekomumkacyjnego. Od kandydata dy ohwoclowe. 

wymaga aię ukończenia 10 klas szkoły Wszyscy ab!olwenci kursu po ukoń· 
ogólnokształcQcej lub równorzędnej. czcni u s;i;k(}ły otrz)'majQ zatru<lnie11ie. 

Szkoła Pomnik Polski Ludowej 

W dniu 22 lipca mieszkańcy Gra- I siada jasne sale, dt1żl} aulę przewi­
bówka, robotniczej dzielnicy Gdy- d?„aną na zebrania mieszkańców 

111, świcicili otwarcie szkoły - Pom ciiielnicy; - mieścić się tu będzie 
nika Polski Ludowej. W!!panlaly również teatr objazdowy, śv.'ictlica 

gmach szkoły wybudowany został z itp. Czy taka akcja u nas - również 

funduszów akcji 333 (opodutkowanir nie przyniosłaby podobnych rezulta 
napojó" wyskokowvch). Szkoła no- tów? 
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ZP sportu -
Przyjemnie • 

l beztroskó 
upłynęło nam wczorajsze popołudnie na · stadionie ŁKS Włókniarza 

Co pisało praso łódzka . w dn. 11 sierpnia 1930 r. 
SPADEK FREKWENCJI 

NA KOLEJACH 
Spadek frekwencji w ruchu pasa­

żerskim na kolejach państwowych 
w czerwcu w porównaniu z majem 
- wynosi 11,3 procent. 

Frekwencja w ruchu towarowym 
zmniej.szyła się jeszcze bardz)ej, bo 
wynosi 27,9 procent, przy porówna­
niu tychże samych miesięcy. 

WOJNA 
Z FILMEM DŻWIĘKOWYM 

Okręgowym w Piotrkowie, oskar­
żeni o przechowywanie w swych 
mieszkaniach składu literatury ko­
munistycenej. 

Trzej chłopi - komuniści otrzyma 
li po trzy lata więzienia („Kur. 
Łódzki"). 

KASA CHORYCH 
W PIOTRKOWIE REDUKUJE 

Całe na:ze społeczeństwo śle­
dzi łZ wielką uwagą wy­

padki rozgrywające się w Korei i je 
dnomyślnie potępia agresorów ame­
rykańskich spiesząc jednocześnie iz 
pomocą b'estialsko bombardowanej 
ludności cywilnej wsi i miast. W 
szilachetnej tej akcji - niesienia ma 
terialnej pomocy walczącej o swą 
wolność Korei bierne ~ynny udział 
również sport łódzki organizuj:-ic 
szereg imprez na ten cel. 

Jedna z takich imprez odbyła się 
wczoraj na stadionie ŁKS Włóknia­
rza. Organizatorem jej był Łódzki 
Okręgowy Związek Piłki Nożnej ~a· 
wsze przodujący wśród naszych 
Związków Sportowych, jeśli idzie 
o jakąś akcję społeczną. 

mu na liniach wiceprezes ŁOZKol. 
Wróblewski i były prezes ŁOZH. 
Lange. 

PROBA ZWIOTCZAŁYCH MIĘSNI 
W biegu na 100 mtr. odbyły się 

dwa przedbiegi, w których zwycię­
żyli: w pierwszym red. Szumlewski 
przed Tymowskim w czasie 15,1, a w 
drugim Lange przed Urszulakiem. W 
finale triumfował długoletni prezes 
ŁOZLA red. Szumlewski przed Ty· 
mowskim (ŁOZMot.), Czernikiem 
(Ł~ZB) i Urszulakiem (ŁOZTS) w 
czasie 14,7. 

•.• I SPORT NA SERIO 
W biegu na 3.000 metrów. w ~tó­

rym startowali już zawodnicy z praw 

dz:iwego rz.darzenia, zwyciężył Kowal 
ski (Unia-Spójnia) w czasie ;}·29,6 
przed Jasii1skim (Związkowiec) i Ka­
sińskim (Spójnia). 

W pokazach szermierczych widzie­
liśmy walki na florety; szpady w 
wykonaniu czołowych naszych szer­
mierzy z Kazimierskim i Dajwłowskim 
na czele. 

POPOŁUDNIE MINĘLO NAM 
PRZYJEMNIE 

Jako całość impreza nie pozosta· 
wiała nic do życzenia. Te kilka go­
dzin, jakie spędziliśmy na stadionie 
ŁKS-Włókniarza upłynęły nam na­
prawd<: przyjemni!! i beztrosko. Muzycy łódzcy, którym fiJm dźwię 

kowy poczyna odbierać pracę i 
chleb postanowili przystąpić do 
kontrakcji. A więc w parku Staszi­
ca um:ądzają bezpłatne koncerty w 
celu propagowania „żywej muzyki". 
N:i. ulicach Łodzi muzycy przystą­
pili do rozdawania ulotek propagan 
dowych, domagając się od społe­
czeństwa wprowadzenia zakazu fil­
mów dźwiękowych. 

Kasa Chorych w Piotrkowit? wsku 
tek braku funduszów - zamknęła 
w dniu wczorajszym ambulatoria 
na Hutach i Bugaju. Robotnicy zgła 
szają masowe protesty prrz:eciw kry­
zysowym posunięciom Kasy Cho­
rych. 

IMPREZA BYŁA DOBRZE 
OBMYŚLANA Pokłosie mistrzostw piłkarskich 

KTO IM ZAPŁACI'! 
W Łodzi wybuchł zatarg między 

Zaraądem !Miejskim a robotnikami 
sezonowymi na skutek niewypłace­
nia zarobków za tak zwane „godzi­
ny deszczowe". Robotnicy stoją na 
stanowisku. że rza godz.iny, podczas 
których pada silny deszcz, nalaży L·n 
się również zapłata. 

Impreza ŁOZPN była w zasadizie 
dobrze przemyślana. Głównym pun­
ktem jej programu był mecz piłkar­
ski, w którym wystąpili po jednej 
stronie łódzcy sędziowie piłkarscy, 
C!Uonkowie Kolegium Sędziowskiego, 
a z drugiej strony zarząd ŁOZPN z 
najstarszymi i najbardziej nawet 
korpulentnymi działaczami piłkarski 
mi na czele. Dalsze punkty progra­
mu niev:iele ustępowały spotkaniu 
piłkarskiemu, a zwłaszcza bieg na 
100 metrów wszystkich byłych 1 obe 
cnych prezesów łódzkich okręgo­
wych związków sportowych budził 
ciuże i zupełnie z1·esztą uzasadnione 
zainteresowanie. 

okręgu łódzkiego 
niarz z Bełchatowa, kwalifikując się 
do rozgrywek o wejście do kl. A. 

DZIECI WYPADAJĄ Z OKIEN 
W dniu wozorajszym w domu 

przy. ul. Spornej 2 rz. okna drugie­
go piętra wypadł na bruk podwó­
rza 4-letni Zbigniew Girtler, pono­
sząc śmierć na miejscu. 1Matks do­
stała ataku szału. 

Magistrat zaś stoi na przeciwnym 
stanowisku. 

LODY - NOSICIELAMI 
TYFUSU 

CHŁOPI • KOMUNISCI 
PRZED SĄDEM Wobec stwierdzenia szeregu wy-

. , . . . padków zarażenia się tyfusem po 
B IM1esz.kapcy wsi M*'.nary, gmmy spożyciu lodów - ogłoszony został 

R?ch Drechna, !Michał Krawczyk i nych fabrykantów tego letniego HUMORU NIE ZABRAKŁO 
ogusławice, po~ Piotrkowem ~I zakaz sprzedaży lodów przez pokąt-

Jozef Rybak - stanęli przed Sądem przysmaku. 
_______________ ...;,,:_...:,_..:,..:. _____ - - Widok walczących ze sobą star-

T EAT R V 
szych i podtatusiałych już niekiedy 
obywateli i to nie prrzy stoliku brid· 

PANSTWOWY 
TEATR IM. STEF ANA JARACZA 

(ul. Jaracza 27) 
Godz. 19,15 „Odwety" - Leona 

Kruczkowskiego. 
Tylko kilka dni. Zniżki ważne dla 

c~łonków .zVf. zaw., wojska i uczącej 
się młodziezy. Dla wycieczek z tere­
nu województwa specjalne zniżki. 

ł'A!IJl:iTWUW\ l'EA'l'J{ NOW't 
ful. Daszyńskiego 3ł. tel. IK I ·341 
Teatr nieczynny do 3. IX. br, 

PANS'l'WO.W)'. 
TEATR l'UWSZ.E<.;H.N Y 

lu.L. Obrońcow Sta.11.ngradu 21 

'l'EA'l'R „AHLEKl.N" 
(uL Piotrkowska 152) 

Teatr nieczynny, 

'l'EA'l'K l.E'l'N I ,,USA „ 
Cl'iotrki>wska 94. tel. 272·70) 

Dżiś Teatr nieczynny. 

1'EA'l'R „ł:'lNUh IO" 
(ul. Kopernika 16) 

Teatr nieczynny. 

rEA1'R KOMEDII MUZYCZNEJ 
„LU'l'NIA" 

geowym, a na prawdz:iwej bit?żni, 
może wywołać „bomby śmiechu", to 
też ta konkurencja wypadła jeszcze 
może bardziej humorystyC'lnle od 
meczu piłkarskiego, w którym naj­
więcej humoru dostarczał widowni 
grający w bramce wiceprezes 
ŁOZPN Dąbrowski. 

PRZEWODNICZĄCY WKKF 
W ROLI SĘDZIEGO.„ 

Mecz piłkarski, w którym zwycię­
stwo odnieśli członkowie zarządu 
ŁOZPN w stosunku 4:3 (2:2) ~dt.Zio 
wany był przez przewodniczącego 
WKKF mgr Nonasa, a asystowali 

Mistt'2ostwa piłkarskie kl. A okrę 
gu łódzkiego zostały zakończ.one. 

Tytuł mistrza przypadł w udziale 
zespołowi „Kolejarza" Łódź, nato­
miast do kJ. B spada drużyna „Bo­
ruty" ze Zgierza. 
Drużyny klasy B Ok1·ęgu Łódzkie· 

go walczyły o mistrzostwo w kilku 
grupach. W grupie Piotrkowsko-To­
maszowskiej mistrzem został Włók 

O mistrzostwo Polski 
·W szczypiorniaku 

Przedostatni mecz finałowy o mi· 
strzostwo Polski w szczypiorniaku 
pomiędzy dwoma pretendentami do 
mistrzostwa: zespołem Budowlanych 
z Opola i Chorzowa zakończył się 

wynikiem remisowym 7:7 (6:3). Za­
wody AZS Katowice - ŁKS Włók­

niarz zostały w ostatniej chwili od· 
wołane i odbędą się w terminie pó­
źniejszym. 

Tabela obecnie 
ste„ ·,: 
Budowlani Chorzów 
Budowlani Opole 
ŁKS Włókniarz 

AZS Katowice 

wygląda jak na-

6 11 71:48 
6 7 69:50 
5 4 47:54 
5 o 44:79 

Godz. 19,15 „Córka pani Angot". tel. 150-36) • 
Codziennie <> godz. 19,15 komedia 

Al. F~·edry 'J~jclki człowiek' -do tn'a· I P7\ŃSTWO. WY TEATR żYDOWSKJ Defilada sportowców 
łych mteresow • (ul. Jaracza 2, tel. 217·49) 
Kasa czynna w godz, 10-13 t od 16. Teatr nieczynny. ,„ 

KINA 
ADRIA dla młodzieży (Stalina 1) TĘCZA (Piotrkowska 108) „śluby 

„Saławat - wódz Baszkirów" kawalerskie", godz. 16.30, 18.30, 
godz. 16, 18, ,20 20.30. 

BAŁTYK (Narutowicza 20) (Dla dzieci pow~ej lat 12) 
„Dziewczyna ze Słowacji", TATRY (w ogrodzie) „Urodzony 
godz. 17, 19, 21 w październiku", 
(Dla dzieci powyżej lat 10) d 6 30 18 30 20 30 BAJKA S tk . d go z. 1 . , . ' . . 

- " po ·ame na Łabą" (Dla młodzieży powyżej lat 18) 
godz. 18, 20, 
(Dla dzieci powyżej lat 12) WISŁA (Daszyńskieg~ 1) „S. O. S." 

GDYNIA (D . · k 
2 

godz. 16.30, 18.30, ~0.30 
.' asz.yns ie~~ ) . I (Dla młod!Zieży powyżej lat 18) 

. Prograll! Aktualnosm Kra1owych WŁóKNIARZ (P1·óchnika 16) „Mia-
i Zagramc:mych Nr 30" sto młodzieży (Komsomolsk)" 
godz. 15, 16, 17, 18, l!), 20, 21 godz. 15.30, 18, 20.30 

HEL (Legionów 2) Krno nie (Dla dzieci powyżej fat 12) 
czynne z powodu ren1ontu. '" 11 LNOść (N apiórlrnwskiego 16) 

11JUZA (Pabianicka 173) „Maaret" , „Czerwony i·umak", godz. 16, 18, 20 
godz. 18, 20 (Dla d~iEci powyżej lat 10) I 
(Dla dzieci powyżej lat 14) ZACHĘTA - „Albeniz", N~ stadion~e C.W.K.S. w Warszawie odbywają 

POLONIA (Piotrkowska 67) - godz. 18, 20.30, mistrzostwo Wojska Polskiego. - Na zdjęciu 
się zawody sportowe o 

clefilada przed rozpoczę· 

Do klasy C spadają zespoły: 

„Włókniarz" z Tomaszowa 
„Spójnia" z Rawy Maz. 

oraz 

A oto tabelka rozgrywek rundy je 
siennej i wiosennej grupy Piotrkow­
sko-Tomaszowskiej. 

Włókniarz Bełch. 12 22:2 39:13 
Kolejarz Piotrków 12 17:7 33:20 
Włókniarz Moszcz. 12 11:13 29:26 

Związk. Piotrków 12 10:14 22:25 

Gwardia Pi9trków 12 10:14 20:28 
Włókniarz Tom. 12 6:18 19:31 
Spójnia Rawa-Maz. 12 6:18 9:34 

W grupie łódzkiej brało udział 11 
drużyn. Mistrzostwo zdobyła druży. 
na „Włókniarza" ze Zduńskiej Woli. 
Wicemistrzem natomiast został „K:> 
lejarz" ze Skierniewic. Zarówno 
mistrz jak i wicemistrz zakwalifik:i 
wali się do rozgrywek o wejście do 
kl. A Okręgu Łódzkiego. 

Do kl. C spadają zespoły: „Le­
gii" z Łodzi i „Naprzodu" z Rudy I 
Pabianickiej. 

Tabelka rundy jesiennej i wiosen­
nej wygląda następująco: 

Włókn. Zd.-Wola 20 31:9 82:24 
Kolejarz Skiern. 20 29:11 53:32 
Ognisko Łódź 20 27:13 57:27 
Budowlani Łódź 20 24:16 47:27 
Gwardia Łódź 20 24:16 42:39 
Włókniarz Alek~. 20 21:19 73:57 
Arko Łódź 20 19:21 39:43 
Ogniwo Łódź 20 13:27 27:60 
Bawełna ŁóM. 20 12:28 39:84 
Legia Łódź 20 10:30 30:62 
Naprzód Ruda Pab. 20 10:30 34:68 

W grupie III tytuł mistrza uzyska 
ła „Gwardia z Kutna, kwalifikując 
się do roz:.:1ywek o wejście do kl. A. 

Do klasy C spadają zespoły: „Ko· 
lt>jarza" z ł,owicza oraz „Gwardii" 
z Gostynina. 

Tabelka rundy jesiennej i wiosen­
nej tej grupy wygląda następują~o: 

Gwardia Kutno 12 19:5 37:9 

Ogniwo Płock 12 17:7 '.!4:8 

Kolejarz Kutno 12 14:10 24:15 

Spójnia Kutno 12 12:12 15:17 

Stal Kutno 12 11:1a 30:25 

Kolejarz Łowicz 12 11:13 27:27 

Gwardia Gostynin 12 1:2:1 6:62 

W najbliższym czasie podamy ta· 
belę rozgrywek czterech zespołów, 
walczących o wejście do kl. A Okrę 
gu Łódzkieff(>. 

„Cztery pokolenia" godz. 16. (Dla młodzieży powyżej lat 16) J ciem mistrzostw. 

18.30, 21. --------------------------= 
Oto co niesie socjalistycznP. roi · 

nictwo swoim pracownikom. 0 t'J 
przyszłość, jaka czeka i nasze spół 
dzielnie produkcyjne, które od sa 
mego początku swego istnienia Jl.:Ż 
mają poważne sukcesy w urodzaju 
przewyższając pod tym względem 
z reguły gospodarstwa indywidu· 
alne. A przecie z przebogate] ska1 
bnicy doświadczenia radzietki\! i 
agrobiologii jeszcze bardzo nie­
wiele wstało zaczerpnięte przez 
naszych spółdzielców. Przeci,;ż 
nasze dzisiejsze wyniki - to do· 
piero pierwsze jaskółki korzysci 
wynika1ących z maszynowej upra­
wy ziemi i właściwego nawożenia. 

(Dla młodzieży powyżej lat 14) 
PR1.J„1JWIOśNIE . !Zel'Umsk1ego 76) 
„Dziewczęta •. baletu", godz. 18, 20 

(Dla. dzieci powyżej lat 12) 
ROBOTNIK - „śpiewak nieznany" 

goqz. 18, 20 
(Dla młod!Zieży powyżej lat 14) 

ROMA (Rzgowska 84) 
„Kłopotliwe alibi", godz. 17.30, 20. 
(Dla młodzieży powyżej lat 18) 

REKORD (R;i;gowska 2) „Panna Mi 
posagu", godz. 18, 20 
(Dla dzieci powyżej lat 12) 

STYLOWY <Kilińskiego 123) 
„Dubrowski", godz. 1e, 20, 
(Dla dzieci powyżej lat 12) 

śWIT (Bałucki Rynek 2) „Posznki­
wacze złota", godz. 18, 20 
(Dla dzieci powyżej lat 12)' 

Program na dz.ień 11 sierpnia br. 
12.04 Dzienr.ik. 12.30 (Ł) „Roz­

nrnwa z rolnikami". 12.40 Prz el' wa. 
13,10 (Ł) Pog. pt. „Spółdzielnia pro 
ciuk~yjna w Bedlnie pracuje", 13.30 
Koncert; 14,00 Radiohonika. 14.20 
(Ł) Muzyka popularna. 14.55 „Szko· 
ły morskie". 15,10 Recital śpiewaczy 
J. święcickiej-Mirskiej. 15,30 Aud. 
dla świetlic dziecięcych. 16.00 Dzien­
nik. 16,25 (Ł) Rep. pt. „Nowe ka­
<iTY dla Przem. Włók." . 16.35 (Ł) Pie 
śni różnych narodow. 17.00 Koncert 
C:la pr?:od.own. pracy. 18,18 (Ł) Rep. 
pt.· „W Bielskim Kombinacie Prze­
mysłu lmiarskiego". 18.25 (Ł) „Kon 
cer t życzeń" 18.45 „Szpilki" . 19.00 
Koncert symfoniczny. 20,00 Dzien­
nik. 20.40 Muzy-ka· operetkowa. 21,15 
Utwory J. S. Bacha. 22,00 Wszech-
4ica Radiowa. 22,15 Koncert. 23.00 
Ostatnie wiadomości, 23.15 Koncert 
dwóch słymiych wirtuozów. 

N:ijstarsze słowa - informaC)e o 
pszenicy - to wy niki odkry.'.: ar­
cheologicznych. Dowodzą one, że 
już 10.000 lat temu uprawiano 
pszenicę w żyznym mule wylewów 
nilowych. w Egipcie. W Europie 
pszenicę obserwujemy dopiero SI« 

dem tysięcy lat później. W Chi­
nach - na kontynencie azjatyckim 
- mniej więcej w tym samym cza 
sie. 

Ale to pierwsze słowo o psze­
nicy nie mówi nam o jej początku. 
Kiedy zaczęto ją uprawiać, z ja· 
kich traw powstała, kiedy została 
uszlachetniona - nie wiadomo. 
4.000-5.000 lat temu spotykano 
JUŻ pszenicę szlachetną. 

Dzisiaj mamy kilka tysięcy od­
mian pszenicy. Dzisiaj nad uprawą 
pszenicy prowadzi się długie obser 
wacje. Dzisiaj dzielimy pszenicę 
na dwa główne gatunki, pszenice 
twarde i pszenice miękkie. Koleb 
ką pszenic twardych była Eumpa 
i Azja, miękkie pszenice wywo­
dzą się z krajów śródziemnomor­
skich i północnej Afryki, 

W setkach rolniczych stacji do· 
świadczalnych Związku Radziec. 
kiego, w ścisłej współpracy z naj­
lepszymi kołchozami, hodowane 
są przeróżne odmiany pszenicy. 
Uszlachetniane są one stale pod 
wzglGdem wydajności i wytrzyma­
łości na mróz i na upał, na susze 
i na wielkie śniegi, zalegające 

przez wiele miesięcy pola· Syberii. 
wszędzie bowiem potrzebna jest 

pszenica, wszędzie socjalistyczne 
rolnictwo usiłuje stworzyć najlep­
sze nasiona dla miejscowych wa­
runków Zasięg uprawy pszenicy 
przesuwa sic 7 każdym rokiem co­
raz dalej. 1 v jest praktyka !'ioi::ja­
lizmu, zada ją ca kłam jakże niedo­
łężnvm. pełnym poczucia własnej 

6łabo5ri wywodom 'burzm1zyjnych 
.,naukowców'' o głodzie grożącym 
światu i ludobójczym wywodom, 
że trzeba jakoby „zmniejszy~ ·· lud 
ność ziemi, aby nie wymarła z 
głodu. 

Ale jeszcze jedno słowo trzeba 
powiedzieć o pszenicy. Słowo to 
jest nazwą. Brzmi: pszenica gałę· 
zista, 

Cóż to jcsl pszenica gałęzista? Prze 
cie:i: gdy wyobrażamy sobie 
pszenicę. lo widzimy pojedyńczy 
kłos na źdźble słomy, kłos mniej 
czy więciej bogaty w ziarno. Skc;d 
więc tu jakieś gałęzie? 

A jednak. 

na pola doświadczalnych slaq1 
agrotechnicznych. Jednocześnie 
czołowe kołchozy otrzymały Je~ 
nasiona dla masowej uprawy w nor 
malnych warunkach gospodarstwa 
wiejskiego. Pszenicę tę, wyhodo­
waną przez Łysenkę widzieć mo­
żna było już na wystawie rolni· 
czej w Moskwie w r. 1940. W ro. 
ku l949 szereg kołchozów prowa­
dził prace doświadczalne nad wy 
hodowaniem pszenicy gałęztstej, 
prowadził badania nad najlepszą 
metodą jej uprawy. 

Cieplarnie i laboratoria instytu­
tów - to tylko część twórczego la­
boratorium radzieckich agrobioio• 

• I) Słowo o pszenicy { 
Pszenica gałęzista pochodzi z Za. 

kaukazia. Należy ona do pszenic 
twarc'.lych. Kłos jej jest bardzo 
gruby, posiada szereg gałązek. By 
wa ich do 20, na każdej gałązce 
znajduje się do 10 ziaren. Liczba 
ziaren w kłosie dochodzi do 200 
sztul:. \Vaga ziarna z jednego kło­
sa wynosi 8 do 10 gr. Jedna ro­
ślina ma 3-4 kłosy. Gruba i mocna 
słoma dochotjzi do 1,2 metra wy· 
sokości. Oczywistym jest, że u· 
prawa tej pszenicy jest niezwykle 
korzystna. Zwrócił też na nią 
uwagę profesor Babajew, współ­
pracownik Trofima Łysenki. dyrek. 
tor Kazachskiego Instytutu Rolm· 
czego. Polecił zbierać wszystkic­
napoty1'ane na swym terenie prac~ 
kłosy pszenicy gałęzistej i wyho­
dował nowy gatunek pszenicy, na. 
zw;:ny po kazachsku „Bes·ba~· 

bidaj". · 
Pszenica gałęzista trafiła szybko 

gów. Współpracują one stale z koł 
chozami. 

I praca nad pszenicą gałęzislą 
~zła właśnie tym trybem. Vv' 1949 
roku posłano jej nasiona przodu­
jącym kołchozom. W rok później, 
przed niewielu dniami przeprowa­
dzono w kołchozach Kazachstanu i 
na polach stacji doświadczalnej ka­
zachskiej Filii Akademii Nauk R?l 
niczych zbiór pszenicy gałęzistej. 

Rezultat był imponujący. Nowy 
gatunek pszenicy w trudnych suro. 
wych Wdrunkach klimatu Kazach­
stmu, ostrego kontynentalnego kii 
inatu, odznaczającego się gorącym 
rnchym latem i ostrymi zimami, 
:lal - jak o tym doniosły w ostat 
nich dniach depesze - 58 cel!'la­
rów z hektara. 5,8 ton zboża z ied 
nego hektara - oto wynik pracy 
radrzieckich uczonych, oto wynik 
ich współpracy z kołchoźnikami­
miczurinowcami. 

I cyfry urodzaju naszych pól, po­
dane w komunikacie, mówiącP. f> 
zbiorach na terenie niektórych 
PGR-ów i spółdzielni do 40 cetna­
rów pszenicy z ha - nie są jeszcze 
ostatnim słowem o pszenicy. 

Tak samo, jak owe 58 cetnarów 
pszenicy z ha na polach Kazach­
stanu, nie są ostatnim słowem o 
pszenicy rolnictwa radzieckiego i 
jego naukowej awangardy - · ra· 
dzicckiej agrobiologi. 

Nie jest nawet ostatnim słowem 
na ten temat zapowiedź proie„ora 
Trofima Łysenki, który uważa za 
możliwe osiągnięcia w uprawie 
pszenicy gałęzistej 100 cetnarów 
z hektara. Bowiem socjalistyczna 
nauka, pracująca dla socjalislycz­
nej gospodarki otwiera codzie1wie 
nowe horyzonty, horyzonty. o któ 
rych nikt nawet nie marzył w cias­
nych ramach gospodarki kap1 tall· 
s tyczne j. 

Tak jak nikt na mizernych po­
letkach chłopskich i na wyciska­
nych rabunkowo polach dziedzico­
wych majątków nie marzył o 58 
cetnarach oszenicy z hektara. 

Wszyscy na start 
wysc1gu kolarskiego 

o nagrodę 

.,Głosu Robotniczego'' 
Z arząd Łódzkiego Okręgowe 

go Związ.ku Kolarskiego w 
Łodzi, organizuje w dniu 15 
sierpnia b1·., następujące propa 
gandowe zawody kolarskie o 
nagrody „Głosu Robotniczego": 

I o godz. 8 rano wyścig uli· 
czny dla !)Osia.daczy zwy· 

kłych rowerów użytkowych na 
dystansie około 30 km., na tra­
sie pomiędzy Pl. Niepodległoś· 
ci. a Pl. Wolności, (ul. Piotr­
kowską}. 

Zawodnicy objadą PI. Niepo 
dległości 4 razy, a Pl. Wolnoś­
ci 3 razy. 

Zapisy w dniu wyścigu ~~d 
godziny 8 w podwó:rau redak­
cji „Głosu Robotniczego", ul. 
Piotrkowska 86. Start do wy­
ścigu o god-z. 9,30. 

Do wyścigu dopuszczeni bę­

dą zarówno stowarzyszeni, jak 
i niestowarzyszeni. 
II O godz. 11 imprezę dla 

d zieci, w programie któ­
rej przewidziane są wyśclg! dla 

• dzieci od lat 4 do 10 na hulaj­
nogach i rowerkach dwu i trŻy 
kołowych. 

Wyścigi odbędą się na odcin 
ku Al. Kościuszki, od ul. An· 
drrzeja Struga do Zamenhofa. 

Zapisy wcześniej, to znaczy w 
sobotę, dnia 12 sierpnia. br. w 
niedzielę, dnia. 13 sierpnia br. i 
w poniedziałek, dnia 14 sierpnia 
br„ przyjmowane będą w loka­
lu przy ul. Pioti:kowskiej 6'7, 
według następującego rozkładu 
godzin: 

Sobota dnia 12. 8. br. i ponle 
działek, dnia 14. 8. br. od godz 
14 do 20. 

W niedzielę zaś, to jest dnia 
13 sierpnia br. od godz. 11 do 
godz. 15. 

Zgłaszać się należy: ul. Piotr 
kowska. 67, lewa oficyna II pię 
tro, pierwszy pokój po prawej 
stronie. 

Start i meta wyścigu dla do· 
rosłych znajdować się będzie 
przed gmachem redakcji „Głosu 
Robotniczego", przy ul. Piotr· 
kowskiej 86. 

Mamy nadzieję, że na starC'ie 
tych wyścigów nie zabraknie 
żadnego posiadacza roweru użvt 
kowego, ani też żadnego dziec­
ka posiadającego hulajnogę oraz 
rowerek dwu i trrzykołowy. 

Dla zwycięzców przewidziano 
cały szereg nagród. 

Mecz tenisowy 
Moskwa-Warszawa 

Po rozegraniu spotkań pokazo­
wych w Łodzi i na Sląsku tenisiści 
rad~ieccy powrócą do Warszawy, 
gdzie w dniu Hi bm. projektowane 
jest towarzyskie spotkanie Moskwa 
- Warszawa. Ogółem rozegrane w 
stanie 11 spotkań, w tym 6 gier po 
jedyńczych. 

Przewidziane są następujące spot 
kania: w grze pojedyńczej męź;­

czyzn Andrejew - Piątek, Chytrow 
t'lti - Korczagin, Korbut - :;iko­
necki I. 

W grze pojedyi'iczej kobiet, Koro 
wina - Jędrzejowska , Emel;ano­
wa - Popławska; 

w grze podwójnej mężczyzn: 0-
zierow, Andrejew - Skonecki !, 
Piątek; Korbut, Korczagin - Sko­
necki II, Chytrowski; 

w grze podwójnej kobiet: Emelia-
nowa, Korowina - Jędr;?:ej:>w-
ska, Popławska; 

w grze mieszane.i: Korowina, 0 -
zierow - Jędr:z;ejowska, Skoneck1 
I. Eme!ianowa , Korbut - Popław· 

ska, Piątek. 
Rozgrywki odbywać się będą 15 

bm. rano od godz. 10 i po połudr,;11 
od godz. 15, na kortach CWKS. 

Mecz Moskwa - Warszawa bę­
dzie miernikiem postępów, jakie 
poczynili tenisiści polscy od cza"u 
pobytu w Związku Radzieckim. 

Gt.08 . I 
Organ t.6dzktego Komttetu I WoJe· 
wódZklegn Komitetu PolskleJ ZJe­

ćllloczoneJ Partii RobotnlczeJ 
BedagaJe: 
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Redaktor naczelDY 118-h 
Zastępca red. naczelrego Zl&-23 
Sekretarz O<lpow1P.dztalny 219-05 
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nztal korespondentów robr !-
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reda k . orów gazetek Aclt.n· 
nycb Ull-ł2 
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Dział ogłoszetl: t.ódt, Plotrkow-
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